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Wydanie A Cena 50 gr 

Naukowcy radzieccy 
dalsze perspektywy wskazu.\ą 

podboju kosmosu 
próbne loty całego 
kosn1:czne~o ... ". 

statku 
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Naukov.rcv radzioccv w in
!ere.oujący • sµo.sób komentują 
nadal wvi:>t.rz.elen.e ra<lz:cck1.;
go atatki:i. - saitelity n.a orbitę 
Ziemi. 

Jeden z największych na 
ś·,vie-c!e autorytet.ów a.slroii
zycznyeh. dyrektor Ins'.ytut\l 
Astrofizycznego Akade: n :1 
Nauk ZSRR pr-0f. d.r Wa.~)·l 
Fiesienk<>w, s!wier<l.za na la
maoh „Prawdy-·, że autorna
tycznc mechanizmy, umie..<;;r.
C7.iOne n.a pokła<l.zic sfa1·ku-.;;::-
1.eLlty. wkróke obsługiwane· 
będą przez ż~·wych ludzi, a 
to poz~,oli uczonym ro7„wi;,;p.ać 
szer-eg nuduj;1cych kh obe<.
nic probleml>w. 

Pracownik naukowy planoe
tarium. mo."<kiewski<•go, I, 
Szewlfakow. uzupeJn;a wy;p<>
wie<lź prof. dr Fiod.(>rvwa, na
wiązując do przeprowadw
nych uprzednio w ZSRR doo
wla<lczeń z Jotami zwierząt na 
duże wys.oko.~d. 

Paryska środa 

~rxB:~1i:~ytą Trzy tys. dziennikarzy z całego świata 
„Daświadc:z('il ze zv.tierzęla

ml - stwierdza on - nie mo
żemy mechanic:zn:c przenoo'ć 
na czlowjeka. Zv;.i<c!"'Zcta 11ie 
pojmuja dokąd i po co lecą, 
A człowiek po.·•i<ida ::\wiado
mosc, rozum. Stany C€n1ral
nego uklndu nerwowego C 7.tr>
wieka natychmiast ,>dbija.ią 
i;,ię na w.'llz.elkic11 funkci<h''.~ 
fizjologicznych. Oto dlac;:(•_go 
tak aktywnie rozwija •<ę w 
naszych czas:1ch medycyna Jot 
n!cz.a i c;'lłk:ein no~~a g:tl1.ź 
w'e<l.z.y - me<ly<'yna kosm ic7-

BERLIN (PAP). Prasa NRD 
I!: ld maja ircform.uje, iż w 
związku z za1xosze:niem pre
rn:era radiJeck.iego N. S. Chru
szczowa przez rząd NRD. w 
Berlii!lie demO:cratycznym dobie
.gają ko11ca przygotow_ama d~ 
p~zyjecia dostojnych gosc1. PJa.., 
im. ·Marksa- Engelsa i.os:al -~-
6więlnie udekorowany, co. k~e 
przypuszczać .. ż.e tu w~sme -· ,= 
będz:e się wiec Ju®,osei Be L 
na z udziałem prem:era Chr-u
szcZ.O'\ a. R ówn.iei ulice prow a
d.zące do tego najw»ę~ze~o w 

na konferencji prasowej N. S. Chruszczowa 
Z poki<:du statku-.~teLty 

PARYŻ (PAP). - W dniu 18 bm. o go-Orz.inie 16 CZ!\.· 
su warszawskiego w Pa}a.cu Chaillot w Parvżu ro>.ipo
c-w,ła się konferencja. pras owa 1>rzew.:.dnJczącego Ra-ds 1\<li
nistrów ZSRR ~- C~ruszcwwa. Na. konferencję przyby1o 
około 3 tys. d_<,-;aenmkal"ZY pnebywa.jących w P;uyżu w 
związku z konferencją na najwy:;seym szcrzeblu . Przyb~·
wają.cego na k<>nferencję prasową premiera. Cbrul!>"ZC'l.o
wa u we~śda d-0 gmachu serdecznie wiiaJ:i zebra.ni pa
ryżanie. 

Berlinie placu z~romaa.zen są Je...<'\ZJC'ze na dlugo .Przed ł'oz
dekorowane. W Lcznych punk- poczęc'.em konferenc11 w . haily 
tach m'a.sta za:nstalow,;.no n!e- biura praoowego zgr.omadz1h się 
gafony oraz statywy dla obslu-1 dZ.:enn;karze oraz liczni . ~'.Z<"<:!: 
gi telewizyjnej. stawicielc rad?a. telewiZJL i 

kroniki f'lmowej. 
K-Otnl:ererucję otwo17..yl mhi-

N. s. Chruszcww wśl'i>d tl"'-ien.ni ka.rzy przed ambasadą ra<Jziecką 
CA~' - telefoto 

Oświadczenie N. S. Cllruszczowa 
złożone dziennikarzom · 

Szanowne Panie j. Pan<>Wi<'! . 
Znac:.e 22 .. pel!lrne '=A..;..w1.ndczen·~· 

:któ~ z.lożyiem w d,nrn 16 _maia 
wobec pt·~zy<lE;nta Fra:1'C~J' d:\ 
Gaulle·a, pr~miera W. Brytiir.u 
Ma<m;na1na i prezy<lenta USA 

El1S1eT1howera. k . h rzad 

Będę się powclywąI na doku
menty, tylko na dokumenty. 
·W dniu 5 maja, gd.y cały 

św;at d'1'Wce.dział się, że nad 
terytorium radziec-.!tim 7..Q,,1.ał 
z-eslrzeloiny amerykański Mrno
lot woj.'lk<>vi.·y, Dep.a.rta.ment Sta
nu <ll~w-ia<lczyl. że byl 10 s.a·mo
Jot lecący rn:.d Turcją w celu 
z.bi""ran'a 1nformacji meteora.1<'
giczn;·~·h. Utrzymywa.no także, 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

ster spraw zagran.icznych ZSRR 
A. Gromyko od.dając gl<>s prze
wrxlniczącemu Rady Ministrów 
ZSRR N. Chrl.ISZ~.zowowi, który 
odczyta! oświa<lczen.e rzqdu 
l'adz'eckieao dotyczą= f:a&1c<:a 
konf~renc}i 

0

na szc.zyc;e. Odc~y
ta.n"e <lekL--i.ratji zajęlo li mi
nut. {Tekst oświadczenia poda
jemy oddziel.nie). 

Na ko'.!'lferencji ob«;ny byl 
także ml.ni.9ter obrony ZSH.H., 
mar.!';-zalek MaJ.tnowski. 

* * * PARYŻ (PAP) . W środę rano 
i>rzewodn-iczacy Ra.dy Miui&trów 
ZSRR N. s·. ChrUS'l:CZO'W zloż~1l 
poż~gnalne ltnrtuazyjne wizyty 
premi.erowi Macmillanowi i ge-n. 
de GaulLe'"owi. 

W tym samym czas.ie odbyla się 
na Qua.i d'Ors.ay narada mini
str6w spraw zagran.iieznych mo
carstw zachodnich. Mi!n!stre>wie 
po,&ta.nowili udać się w czwartek 
o godzi-n ie Il cza.su warszaws-Icte
go na zehranie rady atła.nty<:kit!j 
ceten1 zt-Oże'rl.ia spra.wow.a.nia z o
stał.nich wydarzeń. 

Tego 6'amt!go przedpołudnia pre 
zydent Eisenhower zwi-cdz.il pa·<Y
siką katedrę Notre-Dame. yoc:1.ąt
lrnwo prezydent USA no-sił się z 
zamiarem ud.ania o;,i~ helikoptc1·cm 
do Cha.rtres dla 7,wiedzenia słyn
nej katedry. Wyjazd ten ?.ostał od 
wołany z powodu niekorzyslJnych 
warunlc6w atmosferycznych. 

Wydan.eniem dnia była konfe
rencja pra.s-0wa N . S. Cluuszc?o
w.a w Palais de Chaillot, lctóra 
tr·wata. 2 godz.iny 20 minut. Po 
konferencji prasowej pretnif'r 
C'hrusu.czow 1>0wrócił do amba.sa
dy radziecki.ej . 

W tym .-amym c•.<a~le gen. de 
Gaulle, prezyde-nt Eisenh(}IWC1r i 
nremi„r Macmillan spotkali się po 
raz osba.tnl w Palai!u Elizejskim. 
Na naradę tę prezydent E!,;enh<>
we.r i premier Macmillan pnyby
Ji ra.7.-f'm, gdyż pn:edtcm 1>rezy
dE'nt USA byl gościem w ambas.a 
dzic Wielkiej, Brytanii . . W n·ara
d7.ie wzięli rc>wni<>ż. udzi~ł J>r~
mi<>r Debre i tu..eJ mLnis1:ro.w1e 
s:nra.w za-gra.n iezny~h. 

W czwa.rtPk ran<> prezydent Ei
scnh(}wer Q•PUS'ZCZa ParyZ uda.iąc 

OkolicZill-O.jci. w ja ·'.c , ··;:me 
radziecki uz.n.aJ: 7..a kon;e<. • .. 
złożenie lego ośwcadczerna. ~ą 
powsz.ec-hn;e znane. Mam na 
myśli agre.•ywne Joty an~e~y
kan8kich sam00lotów wo,.i;.ko
wvoh na<l Związkiem Raazicc~ kim. dokonanie w µrZ€'Cl<lz!<'l' 
1=tpo1-kania na sz,czyc:e oraz pu
bl:ezną deklarację rządu ~;::,;.\· 
że l"'IY ta.kie są jego poh.yn.ą 
pan.-;twową. . . 

Art'ykuł w ,,New York Post'' 

Obecnie u."ihtje się oskar18c 
111a.s o to. jaJwby Związek Rn
dziecki od.mawiał uid.7.;alu w 
konfeNmcji i. slawial jakie.~ ul
timatum St~11nom Zjednoc-;.o-
111ym. LeC'Z oświad-czali.śmy i o-· 
6wia<l"wm~'. że jesteśmy gotQ
...,'i wziąć udziial w ko.nierencji. 
jeśli rl.ąd USA pubEcznie co!
nle obelgę. ja . .kiej dopu.ścil się 
wobec na.sz.ego kraju sw~'Til. a
gre-.,.,.:..~"flym po.slę.p-0-„van;em. 1':ic 
m2imy jed.na.k dot;rehczas p<•·.v
inOOci. że sz.p!egowiski-e l"t v po· 
dejmowa'fle przez Sta-ny Zjed.no
c:v:iin.e s'ę nie powtór.zą. Pt70·
:po')IDnljC:.e ool:>'e, jal~ zac-J:owali 
się l'I'zywódcy Sta1now ZJed,-,o
cvmycl\ po z.ta;pamu i.eh na g()
rącym uczyniku. 

»Tragikomedia błędów ... « 

Milicja·nt 
uratował dziecko 

NOWY JOR.K (PAP). W „New 
York Po&t'' ukazał stę_ art;vkul ko 
i·espondPnta tego d7.Je111~1l{a J~: 
.9epha Barry-"ego . o .''t~~g11'.ome<1~1 
błed6w amerykans•kwh· w Pary
żu. 

oświadcze.nia Nawiązując d-0 
Eisenhowera, że ws·trzymal Joty 
sn..molotów u„2~' nad teryt.oTnun 
Zwią?ilnt R~azieckiesgo - Ba1„rr 
WSikazuje: „Jal< na. i·roni~, decyzJa 
ta zootał:i powzięta nas.tęp!'-e~o 
dni-a. p.o konferencji praso.weJ 1n c 
zYdenta, na której bronił .O'n lo
tów szpiegows,kich jako nJ1Y.<będ: 
nych dla b-e7.pieczeństwa. Ameryki 
i dał do ztooz1.11nienia, że będą 
on.P k<Yntynuowa.nc. G<l.vby ta de: 
cyz.ja z<>stała -0glO..'i<Ze>na o G dn1 
wcześniej, to m-oż!iwe, :t.e konfc ... 
r~nc.ja na 9'~czycie, pres•tiż i '2.!ł"' 
ufa.nie 5'0juszni.ków byl yb~· urat~ 
wa,ne, a nie podważone~ w ohw1·h 
obecnej J>Muniecia ob-ro11J11e 11a.
SZYC'h dyplomatów siprowadu.ają 
s1e do t~go, by przedstawić s•pra
wę tak, ŻE' sztywne ~t.anowi~lko 
Chrus~.z<>wa 7.-0stało rzekomo „za 
mrożone "' ~Ioskwie" . w n.ecz:r
wis1:ości natomiast zamrt:nJf je 
Waszvngto·n prze?; ~ere~ niesły
chanie 1>oważn vch bied ów rządu, 

GDAŃSK (PA.Pl. --: W mo- popełn.ionyc~ już 110 iocie szpie· 
menc:c kiedy na stac.ię kole;-0· J;"MV!'k1oego samolotu „U-2". 
wą St.a•węczyce paw. LęborK Dalej . Barry stwierdza, że do 
wjeżidżGł J>e>C'.iąg oc.obowy. na os1a.l;nieJ chwili s<>kretar2 Herter 
tory wyskoczy! 2-lelni chłopiec br<>nił amerykańsklcj pofrtyki 
Józef Mularczyk. Zpalazłby on sz-olego-stwa lotniczego. 
r.teC'hybną śm:erć pod kolam; Na.wet Anglia - p>są.e on - nte 

. b h t 1, ,0 wiedziała do niedziell, że sitanY 
pociągu, gdyby rue. C> a .ers :·~ Zjednoezo.ne pos-ta,n.owily wstr.o'-
1 blysksw1cz,n.a or.entacJa K„- m•ć loty „U-2", a więc pan Chrn 
pra!a MO Józefa Dz:dy. Wsko-1 szczow przyjechał - zda.niem bez 
czył on. na tory i ponieważ nle st.r_on.nyc~ obs.erwatorów, wśró. d 
było i'ttż czasu na o<lskoc?.e11.c ktor;v~l., Jes·t w1elu naszych so· 

b · · · lożvl jns:r.n.ikow - ze sztywnym &tano· ~ ezp1eczn~ mie3sce,. po_·: wi~lci~m i zrozumiałymi warunka 
s1ę z dz eck1em pom.ęuzy „zy- mi: zrE-zyg-n.ować z talciclt lotów 1 
nam.i. Hamujący maszyn:sta przepro9ić za poprzednie Joty sa
n.e :zdążyt za trzym.ać pociąz•1, molo.tów szpiegowskich, n karać 
który przejechał nad milicjan- odno-wiedzialnych za ostatni incy
tem i dzieckiem. dent I zar.wa~ant~wać, ż~ i·n.cy-

.. den ty takle się nie powtorzą. 
Chłopczyk wysz~ł l'. op~es3i Chru~.C.Z()w - 1<0ntyn.uuje B<H-

bez szwanku. na om1ast Jego rv _ nie tvH:" .. <>dż•!(n~ł •ię od 
wycbawk•'el Qdm.ió.sl n~egroźne F.t~e11h<>•wera. I<:f,rrgn prestiż s•yb 
a.ora.l.enia. ko ll.l>a.da.: m~żliwe Jes·t równjeż. 

że. uda mu' się pozbawić A~erykę 
Je.1 baz w krajach zaprzyJaź1110-
nycJ:i. .. ,Już: Japonia, Norwegi.a, 
Pakistan i Turcja oświadczyły, ze 
nie chcą, by z t·ch terytoriów do 
konywane były Joty s.zpiegows·k·i<", 
a naci~!{ oµ.inii publicznej w tak 
pewnych ltrajach S(}juszniczych, 
Jale An1tlia i Ka.nada„ zmus1 być 
~ożc wkrót.ce rządy tych kra
iow. by publ icznie zajęły ta.kit! 
san10 stanowisko". 

. Barry s·twierd7.-.:'l, że w o.t;·tat„ 
mm WYJ>adku NATO nie stanęło 
„:t·\itoma.t-yczni-e" ja.k dawniej w 
<>bronie Strunó-w Zjednocz<>nych. 
Jaik _utnymuje <>n, wszyscy człon 
k<>w•e NATO żarli.wie ~tr7A!-gą 
9wych praw S'llwerennvch i byli 
wstr-ząśnię-ci wiado1nościa, te Ei
s·enhower. G dni temu p<>s·tan·owił 
w.sotrzymac lo.t.y, jedina.lr nie za
k()l1n1u1i.k01'"'al o tym, zanim nie 
bvlo za późno .. Jedną z przy02yn, 
które. tu WY&llW.a.ią, byJ.o 1.-0, że 
1><>wz1ęto te decyzje, by mit>ć ar
gument na W.Vl}adek powsrania 
cięźltiej svtuacji na konferencji 
na s-i:ozycie. 

Pr-Zez te powun„ błędy nas-ze
go rządu podwa.żon..o ws-zySitko, co 
z ta.lt wielkim trudem -0sią~nięto 
w ciągu 10 lat ... Brak zimnej krwi 
i zdolnego kierownictwa. odrzucił 
na-<> wstecz o 10 lat. $wiat. . J><>· 
dobttie ja.k s:r--zyf, powoli wspina! 
się osia.gają,.: prawie s2czyt, l<tóry 
rokował mu pokój i o·dpoczyn.e·lc, 
wsi>iąt ~ię po to, by z powrotem 
uślimtU\c się i ro2po.cząć wszystko 
od poezą1Jk.u". 

Eksperci w Genewie 
kontynuu;ą obrady 

GENEWA (PAP). - F.k&per
ci ZSRR, USA i W. Bry!a:1i.; 
kontynu0>wali w środę obrady 
na temat SOOIS>C·?ó7" wykry1\·ani: 
P':·~)z·emnych ekęlozji nuklear
ny<.'łt, 

się z oficjalną wizytą do Lizbony. 
w piąte!< prezydent Eisenhower 
odleci do Waszyngton.u. 

NRF odmówiła 
tronsm iłowania 
konferencji prasowej 

BERLIN (PAP). Za.chodniorrie
mi.oecki U'7.-ą<l L;iczności odmó
w.il tcl·ewizji NRD tran.$mitowa
nia paryskiej konfer•en<."jl praso
w·ej prem'.era Cliru.«Z.C:z.owa, u
niemOO.li;w•iając tym samym 
tra.neimi..;"1jG do innych kr.:ijów D-O

ej a bs.tyeznych. . 
Speak·e-r oowia.dczyl, że rooii<> i 

telewizja NRD postara sJę :zina-
1.eżć inin.e środi<:i łącz;no.~ci i i.s.tot 
nie po u.pływie kilkunastu mi1r11Ut 
telewidrowie l radl0$lud1.aczie 
mogli zobaczyć i u.s.lysreć prze
bieg koi-l.fe.re:ncji. ..__ 

Delegacja 
z Norymbergi 
u premiera ZSRR 
PARYŻ (PAP). w ltnlu lH bm. 

delegacja r(}botników z No.rym
bergi złożyła wizytę pi·emierowl 
N. Chruszcz.owowi w ambasadzie 
ZSRR w Paryżu . 

Delegacja wręczyla premierowi 
'Chrl!S:llCZOW<>Wi list 0-d r<>bot>ni
ków Norymbergi, w któ:·ym da,ią 
oni wyraz swej woli ·walki prze
~iwk<> wypo-sażeniu armii zacho<l
nioniemieckiej w broń atomową 
oraz o rO•:!wiąza.nie problemu nie
mieckiego na zasadach pokojo
wych i demokratyc>;nych. 

Spo!•kanie upłynęło w serdecz
nej i pr.zyjacielsl<iej at.mosier1.e, 

Sardar Hukam Sineh 
u marszałka Sejmu 

17 bm. ma.rszalek Sejmu Cze
sław Wycech przyjął ba.wiąee
go w Po-łStce na za.proszenie 
Sejn111 PRL - wfceprzewodni· 
czącego Izby Niz,zeJ Par'la
m<>ntu Indhi - SaNl.a.r Uukatn 

Singh. 

można będzie, na przyJ:!,-,J, 
orrzymać wielkiego Iorm;;iu 
zdjęcia Slońca. Statki ko.~mi<.-z 
ne, wyp<Jsaż<llne w odpow'.'Xl
n'c mecha111i•zmy. roz\A·iążą fun 
dament·aJne problemy fizyki, 
nad którymi przez wieki c<.le 
pracowała my.~! teoretycz.na. 
n:e dy.,,.ponując żadnym spraw 
dzianem prn.ktyczmym. 

Zdradzi wre.~7..cie ~>we tajt:m 
nic-e kor-0<na slonec-zna, co do 
której do dzi,; t<h.n:zą siq sp<>r} 
wśr<5d uczonych. Jedni twitr
dzą, że s!ęga ona do Ziemi. 
ia11n:i - że rozpościera S.i(; at 
do okolic Jowisza. „Próbki", 
pobra.ne pr7..ez stalk:-sateFry 
z pirz.estrzen.i kusmicz.nej, po
:ll\IVC>lą .o~creg hi'Potez i domy
e!ów zas.tąpić konkretnyn:i, 
naukowym.i fa.k.tami. 

Prof. dr Eu,geniuS>Z Fio.do
row. na.zwany pr.ziez pi-zsę z~

gra111 iczną .,od:ioja•lnym przed
slawk:ielem sputników na zie
mi·'. r<'>w.n:eż. zajmuje się PlO
blemami lo•u człowieka w 
szt.ucznym sale.Ucie. Stwlerd7.a 
on: 

,.Dla lotów człowieka po
trzebny je&t przede wszystl<im 
sta1ek kosm.ioCZll1y dużej w:el
kooci i wa,gi. trwba w rum 
bowiem um:esc:ć nie tylko pa 
saż.era. ale i wielką ilo.ść skom 
pliilwwa111ej aparatury. Winny 
tam :z.n.ależć si() urz<1<lzenia do 
regeneracji tlenu i regulacji 
temperatury oraz zapas żyw
nooci do o<li.ywiainia się w 
wa.:uinkach n •ewal..ko.;ci. Trz;)
ba m'eć także ::parailurG dla 
no..wiązania i1iezawodnej obu
stronnej lącz.n<l6ci i wiele 1.:.
n~rcl1 przyrz.ądóv..·. Organlz.rn 
czlowieka wi<nien byc calkn
wicie .z.abez.piec=ny przed pro 
m!en:ov.·a·nlem k0;,;micznyrn. 
oraz przec:ąreniami s<:) bko<c. 
przy wprowadzaniu s1.at.ku na 
orbi~ę i podcza.s ISilJil.'Owadzan.ia 
go na z·em.ię. 

W.;,zyst.ko to wyma..~a stw-o
rzenia specjal11yoh przyrzn
dów. I ot.o obe<ln.ie przyrza.dy 
takie zostały stworzone. Ale 
prz.ed pierwszym lotem czło
wieka 1.rzeba pr.z.eprow:id7.ić 
st.ara1!1!1le próby po·s.zczególnych 
węzłów i mechanizmów oraz 

n.a". 
Z wvoow:«lzi I. Szewl'<iko-

~Na V:·Yni·ka. że n:-1ib1i7.-;;?~~ 
do.świadc:renia radzieckie w 
ko.smosie spowodują burzliwy 
rozwój 1y<."h .--labo je„zcz" zba 
d.anvch dz:edzi.n rnedvcynv. 

V ·R. B. 

Gratulacie 
dla Ho Chi Mincha 

I sekretarz KC PZPR Wł 
Gomułka i przcwodn.czący Ra~ 
dy Państwa A. Zawadzki wy
s.l·e>s·owali deo<:'.~z<; grnlulacy'iią 
do pr.zewo<l.niczącego w:e[nam
skiej ParHi Pracujn,c~·<·h. pre
zydent.a Demokralycz1K·j Rc1·u
bliki W:etnamu Ho Chi Mii1-
ch<r z okazji 70 roczn!cy jego 
urodzin. 

Społeczeństwo 
radzieckie potępia 
agresywną 

politykę USA 
MOSKWA (PAP). - W Sa1i 

Koncei-towej im. Czajkow.~1::e
go w Moskw:e odbyło się w 
dniu 13 bm. zebranie przed . .,..-a
w~cieli ~„O-Oł~ezcń.,t\v.a radziec-
kie.~o. kl.f;rzy jed.nomy,: in· c l)l>

par-ii OŚ'\1'.'i.aCczeni<.,„ 2Jożu.ne pr.l~Z 
prem:era N. S. Chrusz,'Z<W•'' na 
wstępnym spotka.mu w Paryzu. 

Uch walona na zebraniu rezo
lu-ej a glosi. i.ż. h.al'1ba i od.pow E'
dzia·linooć 7,a ren.va.nie konierPn
cji na n.ajwy-.7.szym szOP1 •• !u 
spada wylącznic na agresorów 
amerykall&k.ich. 

Cyniczna wypowiedź 
Nixona 

NOWY JORK (PAP). Wi-
c-eprezy<lent St.am'>w Zje<lnoc?o
nych. Nixon zlożyl w środę n<.>
WE', n.ie.sJychanie cyn1c-zne o
świadczenie w związku z incy
<le.ntem z :o;amolotem ,.u-2·'. 
Stw'erozil: on mian-ow;cie. iż 
prezy<lent E'::.onhow-er u<.-zv!'\ ! 
slu.-.zn:c odwoluj~c loty wyw:a
dowcze samolotów .. U-2'· po 
tym, jak samolot. Power.sa zo
st.at strą{!(liny, p<micważ... ..Rn 
skomixomitowmw żrii<;!'o &7.µ c
gowskie prze:.taje być użytecz
ne". 

Z okazii 

W Pa ryżu zakazano 
zorganizowania 

Kongresu Szkół Filmowvch i Telewizyjnych 3 Wiec ÓW 

Festiwal dorobku PWST i F wfa~!Yżpoi~~~e ~:~:0~~1 ·~~= 
W dniach :l;)-30 maja I..ódź Jch "Prac gra.f:czn;vch, na której 

będzie miej&Oem wydarzenia a:- zin.ajdą się obrazy, fotosy z 
tystyc-LJnego o poważnym zn"- realizow.a1nycl1 przez mch fil
czen i u -- o<lbędizie s.ię wówc= mów i óe.kaiwe pl.a111Sze. 
Międzynarodowy Kongres St.<1l;:ól Wszystkie p?:"Zed.sta<W:eni.a fe
Filmowvch i Telewizyjn:vch, .<ztiwa1owe odbywać .się będą 
O szc~gólach K0in,a;re.«u po'.n- w Te-.a.trze R<mna:i•t.ości nat.o
fo1mujemy w n.umer7..e sobot- miast pc,ikazy eti>ud i v:ystarwa 
nim. na.<;z,ej gazety, dzi<ś nat.:i- ])(limies:ziczą się w gmachu Wr 
mialSlt chciolilby:%my za.trzymać d~iałów Fi11Jl()wycJ1 przy ul. 
się n.ad .<;pr-a.wą Fe.<:itiw.aJu, do· Ta.r~wej 61. 
rol.Jiku l'.ódiZJkiej Hzko-ly '1.'ea-t.ral l•'e,s.tiwa.l będzie dlOSltępny d.!la 
nej i Pi11rn:i1wej im. Leo.na RclJ.;1- szei•o1ki.ch rzesz puiblic:z.niości na 
!era. który o<libędzic s'ę n.a. ma~· sziegio mia1'l<l"a - lrolportaży kar 
g:inasic owego tni.ę.dzyina~·odowe netów fesli'.cwalowych, . które o
ge> S!)<)<l:k:m a . bcjmują jedno µrze<lst<wJieni~ 

W dniach 1-15 czerwca stu te.arcrailne. kartę \\'IStępu na wy
denei Szk-0!y Teatralnej dad7,.I\ sit.a.wę i poilrnz ot.itu.<l„ podjęły s!q 
15 s1>ekta.kli sw-0ich na.tnow- i-ady zakJ.adowe. w17~1dy okl'ę
s;zych i>rzedstawień dyplomo· gowe i vVojewódz.ka Komi . ..;.ju 
wyeh - .. w:~czoru Trzc'h Kr&. Zwią7Jków Zawodowych. 8ą
li" Szek.:;1p:ra, „KJ.uibu '.ka1wal.e- dz.i.my, że pe'W'na ilość ka;rnetó•v 
rów" Hału-c:k:ego oraz sztuki pct1v;1rnna zna.leźć ,<;.iq również w 
l\[r>\'era •• Gcwne bi.ałog1ovvy''. wolnej &prz,edaży, ntp. w Ra
Pon'ld<"o F~.tiiwaJ obejmie re-Idzie Okręgowej Z~a Htu-
wnież. pokazy e~iud fi~mowych <lenitów Poihsik:iOO• .tbz). 
l'li~u<lerutów szko.l,y i wystaiwt 

ga.nizowania trzech wieców .ib
mńców pokoju, które mialy się 
odbyć 18 maja w Paryżu w sa
E ,.Mufoalite„ i >V dwó:'.'h miej 
soowo.sciach pod Paryżem. 

1 O mln dolarów 
na bazy USA 
w Korei Płd. 

PHENIAN (PAP). - ,Jak J>'l
daje centralna Koreat'lska Agen
cja Telegraficzna, komi•Ja 
budżetowa amcryka1'lskkj Izby 
Reprezentantów przeznaczy la 1 O 
milionów 4:33 tysięcy clolar·~··v 
na umo:!ll1ienie baz a.m«rylnń

.sk:ch w Korei Polu<lni~lł\H'j. 
środki te - jak podaj<\ żródla 
ameryka1i.stkie w_,·korz~stane 
będą przede w.~:cystkim na r"z
budow<) baz w miejóic:OW~ch 
Kun.san i Osa.o., 



Oświadczenie l\J. S. Chruszczowa Z narady Mdzkkh pedagogów 
• • 

powiązanie o 
• • . ~a konferencji prasowej 1~:~~~0.~f:~~~r::~g~~~ 

(Dokonezierue ZJe str. 1) turec.kim, w okolicach jez1ora I ży tylko od niego. Patrzcie, co ono zacząć. 
Va111. gdzie teren JC;;;t bal'd:lu za p·owność s:eb1·e! Obecnie o- p t . z . 

że lotnik zakomu111i:kowal, jako- górzysty, śwrndcza, ż,e :;.amoloty te nie bę- ow _:irz.~ _pan~wie -:-; . wia-

lepsze 
szkoły z zyc1em 

by .iego aparat tle.nowy został Gdy pocal'.,,'my do w1adom<'"'i- dą latać. Co za wspainialomyśl- zek . R„dz,e~:tL ~-cydo~a~1e 'o-m Zbliżenie program.u nal\lcza
\.:S?;'.mdz<Jiny. Wskutek tego Io!- ci. że samo:ot amerykai·wk; zo-

1 

nooć! pow~a:da . się za p<l»<OJOWJ · nia do wy!Ua~ań wspók.zesncg·• 
nik poc-zął rzekomo trac:ć przy- stał zestrzelony w okolic~< h Oczywiśc'e, prezydeint Ei.sien- wspol·st.n.e.ni~m, . z.a rok'."w~rna- życia - to temat, który w <>
lomno.ść i w tych warunk:i~h :.::wierdtows·ka, a uj<>ty Jotn:k Jl(Jw·er moż.e d·e<c~·dować czy .sa- m1, z.a, os1ąg.n1ec.1en:i- roz~ądn.v,c~ .<>tatnim okresie żywo i>nleresuj<') 
~amolot kontynuując lot k'e- przyz.n;il s.'ę. do dzic.!alnci.;ci moJ-O<ty wysyłać, czy nie wysy- t i:i<Yt.L·"':'~ch do przyi_ęc.-a prJ.~ n.au=ycieli, wycho,wawców i 
rc•wany przez p'lo[a automa·tycz szp.egowsk.eJ, sekretarz sf<:1'1U lać. Inna natomiast s1p~·awa, czy dob.1e slrodn?'.1 ~orozu1m1en.l. BG_ wfadze oświ:atowe. Problem te.'!. 
n-ego na znacznej prze.s-trze11i. USA. Herter ok,via<lczyl g ma- będą one mogły lalae nad n.a - z.emy z,,a ac .w , ym c1erun znalazł również ooi.icie na wczo 
mógt przypadkowo wtargnąć do ja, że islohnie by! to sam,,Jot .:izym. k·ryt.orium . O tym d·2cydu kl u. w przeklont akniu, ze . ~a.s.za p;;- rajs-ze,i naradzie dyrek!orciw 
~!r>efy powietrznej Związku Ra- szpiegow.~ki. Co wiGcej, pow e- joemy my i lo w s.poisub ca·lkowi dc<;>·.1o:w

1
a po 1 Y' a z.na.1. u1e .?';d· szkól ogólnok~ztakąc~ch i 7.a-

d?;ed-'e.,.0 In(onm~wano z'e ,.,_. 1 · 1 (, 1., · 1 ' . . cl b 1 . t zw1ę c i zrozu.m1e.n.e ws.o \nJdow:v. eh oraz kierowników 
•.•. ,_"'. ,. v• , „ u.<.J.a on, ze Oj <11.c!C C·O.<O- C •e .1-e.nozna.c.zny - ęc1z:emy .e r . 11-ic·h aro<l.c)•" Chcielibv-

p~owadzone są poszukiwarna nyw.:me są na pod~taw:e 7„arzą- .s•amololy z,e,o.trz.eliwać bedzi.emy ':'lszys ~ !;' . d~. t d . ·, placówek wychowanfa. pw..a-
lego samolotu na terytorium dzeń prezydenta i zg•J'Cl.n:c z zadawać d~iz;gocące' ciosy ba- ~nd wi~rzY_ ·,_ ze 0 io ązye szkolnego, która. odbyła się w 

Attache kulturalny 
ambasady WRl 
z wizytą w Łodzi 

Na zapr<>Sll'ienie Zarządu Oddzia 
lu Stoowarzyszenfa Dzien.nik.arzy 
Polskich w Łf>dzi gościła wczo-raj 
w 11aszym mieście attache ku\otu
ra'ny ambasady węgiers•kiej w 
Polsce, p. Gabriela Erdelyi. 

P. Erdelyi zwiedzila Pałac Spor 
towy, żubardź. I~oziny. ZPDz 
,.Olimpia" i Łódzki D<>m Kultu
ry. 

W godzinach popołudniowych p. 
Errlelyi gościla u I sekretarza KŁ 
PZPR Michaliny Tatarkówny-Maj 
kowskiej, sekretarza KL PZPR 
Hier<>nima Rejniaka. Następnl.e u
C7.estniczyla w sali ŁDK w wie
cz<>rze poezji węgier„kiej. 

Elek ironowy 
maszynista 
w „Metro" 
n1oskiewskim 

programem obejmują-::ym „ob- zo.m, s.:~ąd on.e sta·rt.ują i temu, e ą. row.n:ez . przy':" ;Y mo- Mlodzieoowym Domu Kultury. 
soerwa0ie z powietrza na S?.ero- kl !<> b· · ' J · l · · . t · h car&tw zae>hodinich. ze „a ~~ Glo'·winy•m tel"'.a'tem zarówno • · • . . 0 - :lZJ za ozy 1 J<:S JC miesięcy w nowych b 0 r<l··1"'1 
ką skalę", w lym rown:ez „w rz,eczywistvm dvsp<J•n·antem. Cho ·• . ; · " '· -. referatu jaik i dysJrn&jj, było o--
drodze p.zn-etcC·Wa•nia" radzicc- dz' w;ęc ;;,;„ o ·ial·ąś lao:'-ę" ze ·"'1>l'ZyJaJących warunkach spot~ mo·w·1·=~1·e wyAaineJ· ootatn'o 

• • . • , L • -~ • ' " c., kamy się znowu z naszvm1 ~· ~ k1eJ strefy pow1etrz.ne.1. Było '°'' stro•ny prezyd·e1nla Ei&enhow•<)ra · . . , 1. . · . prz.ez miin.hsitra oo.w:art.y 1'!11Struk-
bezwstvdne o.śwjadczen!e p"·ia t "'". 1. d Z . k R d .„_ partneram1 - .1eze 1 przeiavną . k 

J "'. w .s u,_unin.u o ;WJą,~ u a z1~ on.[ zaintere<;owamie dla tego cji w s1ora•wie o1·ga.nizac1i re·. u 
Hertera: clc·ego. Domagamy s:ę od rządu o,oo\ikami i zaodzą się na nic ,;o-kol1t1e.;~ HJUO-J [llil. igodnie 

W d:n1u 11 maja prezydent Ei- USA · l .J-'" 1~ uc···p·w..,go „. a ~ ~ . . · · ·~zy nie. „ as.~i · ".'~z ·~ 1 • - • oraz stworzą w tym celu o:i- z tą in1S>t!"ukqą, naiwazr;ieJ~ m 
senhower os.ob:1ic:e potwierd·;~l potę. p1.en,1.a . pi:rackuch nalotów powiednią at.m01Sferę poi:tyczną. zad.a.mem s2lkół 1 placowek o-
oowiadc:zenie Hertera. k J L tó W dniu 12 maja ambas;;da SZ;ll·e~~·ws, ie 1 samo o· w ame- t.o znaczy nie będą prze<lsię-\ św:iaA,1owo-w~'hO<Wa1Wczyc:h . w 

rykans,och . brać prowokacyi'nych kroków n<l!wym roku sZ!kOilnym Jest USA w Mo.'<kwie w swej no·~'c d t E' · Tymcza&em prezy en 1~n- przeciwko krajom s.ocjali.s<tycz- a.ałsze umacni.ain1e ,9ocjaibs1tycz-
do rządu radz'.eckiego oświ<!d- howei- n:e wypow1edz~a.l am ied 1iym _ i wówozas .przyst·ąp:my kierum.ku WY<lhowain1a, czyla ponownie. że agresywine 1 t . · dl ro- , nego 
Joty SZ]Jiegowsk;e są' polityką n ::> s ·0 •wa p<Yęp:iema 'a P . do omówienia i rozs.trzygnięcia przede wszysl.kim przeiz zacieś-
USA. prowadzoną z preme<Jy- w-01kacyj:rNoj . polityki &to:5-0rwaneJ p!Jnych problemów międzyna- nia.nte więz°i sz!;;.ol:y z ż:vciem. 
tacją. :-vobec. ~w1.ązku .Radziecki.ego, rodlQIWy.ch. w tym celu naile~y jak n:ajszyb 

na ldór-eJ podstawie dok:i'ny·wa- r'---ll.ez' ciej i jaik najszerzej wprowa-
Tetaz w Paryżu prezydoeint ne były szpie~o·wskioe loty. . Może to nastąpić vw1 dzać elementy ksmtałcenia poli-

USA deklarujoe, że St.a.ny Zjecl- Czy tak:e oswiadcz,anie piezy- szybciej, ale tylko w wypad· t h . 
0 noczo•!lle „ws.trzymały loty" i nie c:.enla może zadowolić kogokol- ku, jeżeli wszyscy zrozumieją. ee lli1.C7.lleg • 

będą ich wz.n.awiały. T·en i ów wi ,,, oprócz samego agresora? że nikomu nie uda się za po- Uz,upelnienie wiedzy ogóJnej1 
powolując s.ię na len fra.Zi€S za- Oświadcz,anie Eieenhowera, że mocą żadnych prowokacji zn- wiado.mościami tecbnic7.nymi moz 
pytuje, czego je&z.cze pragnie 

1 
. st.raszyć Związku Ra<lzieckkgo na osiągnąć przez_ udostępnie.n~e 

Związ.ek Radziecki. Prz•2deż poł•eail ws.\,rzymać prowocacyJne i lrrajów socjalistycznych. Nas ml<>dzleży warsztatow, zapoq:nan~e 
loty na czas kiedy prz.ebywa jej z pra.cą fabryk, roz.sze-rzan1.e 

gL·ożba lotów am&ykańs.kiego ' D to nie można ugiąć! Z nami moż- działalności kóle•k zaint.eresowan, 
lot:nictwa nad Związki12m Ra- jesizcz.e w Białym omu - na i trzeba rozmawiać i poro- urządzanie wystaw, !<0nlmrsów, 
dziieckim za.staje jak gdyby co- n•ie j.est prnzyzmani.e się, a nawet zumiewać się tylko na zasa- współp·racę z placówkami wycho-
fnięta. Oświadcz.:?nie to, być m.o 1l~z poWY'J~·wr~~e J!z~~ap·~~~,rz,~;i~ da•C'h równOOci, bez gróźb i wania poza.szkolnego itp. InS>trul<-
że, zactowol.iloby za.u.?,zniików im- -~ ''· -.-~„ "' J szantaż.u. c,Ja klatlzie również nacl 51!< na 
P'erializmu. Imi-..e,r·jnJiści przywy nia i tym s.amyn1 od odpowhe- ro~wijanie u młodzieży uczuc pa· 

,.. d · ] ~"~· ?o wJ 00ne aare"ywne Chce, wyrazić prezydentowi tr.ic>tycznych, na wzmoże·nie czy-kli c7vnić tak, i'aik ongLś p<llSilę- z1a flov""-1 - ~~ " < . ,,.., · · J..,dnakż>e wykręty Francji, gen&a·lowi de Gaulle, teinie.twa, pogłębia.nie wycho.wa-
p()wali kupcy ro.;;yjscy: .<;maro- posrnnięcti.a. ~~. '".' · ,..,,.z ·znaM'"' """'zjękowamie za umożliwienie ni.a eSotetycmego, podniesienie po
wali Jvkaj-01111 us;ta goi'C'Zycą, a ci a na.we TXhvwicz.ne ,... )· • ' „- rv~ zi<>mu higieny i sprawności fizyc.z 
powiadali: „dzlę-k.uję'' i niS1ko nie sLęl ]mężów s.t.al1nu r;gpoy ,;:e ~7::yzo·~ fzi~ówpooze.1·ę~a~r~e:iii;;'. ne.i ml<>dziety. 
się klainia11. poz.wa a Y im uml!mą · i_- "' Oczywiści€ iins1t>ruikcja ta nie 

d,z.ialnośd pcz.ed sądem historiL go wysi.tki, ażeby ko111feren<:ja . t 

wipr-01Wadzen:ie w SZJlrołach ])011" 
technizacji. Spoooby dział;mila 
uzale-l.ni·one są bowiem od wie
lu czyniników, wysitępujących w 
po.<;zczególnych .szko1ach. Jak 
pr7,enk?ść jej wyty=ne na grunrt; 
.->zlwln ictwa łó<lzldeg0 - zasta.~ 
nawiali się wl<iśnde WCZJC>ra.j u. 
C.?)~\o;.t,nicy naradzy. W dyskusji 
po<lawa1no sz.ereg kornik:relm.ych 
projektów. J\f. iin. udootępruie. 
nie przez szkoly .zaJWQdowe war 
sizba1tów mlodzieży SZJkół oigólno 
ksztatcących. zoo:-ganizowanie 
kursów 7,aiwod,olwych i io:lllle. 

Vv szystJko to ma na oelu przy 
gotowa111de młodzieży, opuszcz.a4 
jącej s<Jcoły, do życia pr~ 
nego. 

'l'emart.em pollittecllnlizacji vr 
łód(Zikń>eh szkołach zajmiemY, 
się w OS()IOOyffi arl.Y'knlle. 

(st). 

Szkolenie 
bibliotekarzy 

Kwartalna konferencja Sfł:kole• 
ni<>wa w bibliotekach miejs1r.lch 
odbędzie się dzi~, w Miejs:ki~j 
Bibliot.ece Pub!. 1m. L. Wa.Tyn„ 
&kieg<>, ul. Gdańska 102. 

Dyrekcja liibliote.Jci zaprasza! 
na tę konfereoncję pracownikóW: 
billliotek społecznych, szkolnych 
<>raz wszystltich zainteresowa-
nych. . 

W prQgramle m. In. odezyt 
doc. dr Janiny Kamińskiej nt. 
„Wlclad a.rcheologii lódz!dej w 
badania nad początkami Pań.i 
s.t:wa P<>l„lciego.". 

P<><'JZątek punktua,Jnie o g9'(lzi• 
nie 8. 

MOSKWA (PAP). - Z oka?.ji 
25-le:::ia istnienia metra mos
kiewskiego uruchomiono - na 
razie jeszcze pr:óbnie - pierw
szy pociąg kierowany pr7..ez 
.. elektronowego aut-01DatyC7Jnego 
maszynistę". 

Ni.e moż.emy rol•€1T'OWać obelg. Nawet dzi.ooi:om mówi się: zrobi- na najwyższym s=zeblu odbyła podaje gioiiloW)"Ch jiuz recep na 
mamy dtumę i poczu<:;e wlaiS>nej le.~ źle _ pirzyznaj si~ i powi.edJZ: się, aby 111asze spotkania prze- --- -----------------------
godności. Roprez.enlujoemy po- „więcej nie będę". W sprawach biegaly zgodnie z ustalonym.[ 
tężne państwo socjalistyczn•e. państwowych tym bardrziej wa- wa•rtlrrllkami i odp-01Wiadaly ce-

Jak wykazały do.świadc:renia. 
oeleMr<l!no.we· urządzenie 7.ape-.11-
n;a porusza.nie siq pociągu wc
dlug ściśle ustalomego plan u, 
uwzględniając wszy\s.lkie ko
nieczne przystanki. 

W ciągu jednej ook,undy tl·· 
rządzenie to dokonuje oko1o 
dwóch tysięcy skomplikowanych 
obliczeń, których wyniki prze
kazuje blyskawicz,nie automa
t,vcz.nemu urządzeniu :prowadzą
cemu pociąg. 

W Zl!leżnooci od aktualnych 
warunków jazdy mózg elektro
n<'WY samodzielnie wybiera na;
ba:xlziej odpowiednią szybkość. -
Kara • • • 

w1ęz1en1a 

za "wyczyny" 
na boisku 

KATOWICE (PAP). Zawodmik 
LZS „Naprzód" Jórzef Ma.ra1wiec 
\V ceaisie mecz.u pitkal"sikieg-0 I'IOZ· 
ę;t·;v-w211ego na boisku Kołeja11lla 
w Ta~nowskich Górach pobił joo
neg-0 z gramy, tak dotkll1wie, że 
nie tytko złamał mu nos, ale wy
walał trwa~e zes:z,pecenie twa.rzy. 
Sa.d Po-wiat.o.wy w Tarnows.kich 
Górach skazał sportow•ca-ohiuliga
na na kawę 7 mjesięcy wię!lieinia. 
Ost~tnio "'Y'l'Ook ten zos.ta! zabwie.r 
d:rcny prz-ez Sąd Wojewódr?Jki l 
P;·'f<ara odbywa ju.ż ka.rę więrzie
nia. 

Lecz oto n.a w.s.tc;,p.nym sp·ot,ka me j>€\Sit c!Sital..eczne przyz.naruie Jom, dla których przybyliśmy. 
ni.u w dniu 16 maja Eis.2nh.ow0er się i wy>Oi.a,gnięd.e WIE~y&tkich 
pow.;.ecJ.z,ia.t, że &e.ns jego słów o konieczmy.ch konkluzji. 
wsbrzymamiu lotów ame.rykań- Naród radz;•ecki i opi111.i.a pu
skiich samolotów wvjskowych bliozma nam.ego kra.ju, jak rl>w
po.l·ega na tym, że loty te nie bę nież wsizystikich mi>l.u.jących po
dą wZJna.wianc w okresie, w k.tó kój krajćrw nie zroz.umiialyby 
ry•m lbf,,dziJe on piastował s'la1no nas. gdyby.~my się za.dowol>i.li wy 
w~s1ko prezydenta .. Ei.,-.enho1w•er biiega.ml prezyckmla USA i oka
po~riedz.i1ad: oczywiście nie Wi•em zainą „lasiką" w pootaci W1S1(1rzy
j.aką decyzję poweźmie na&tę,p- rna•nia lotów mad Zwiąizkiem Ra-
ny pręzydent. dz;iecfoim do stycznia 1961 rolw. 

Tak więc prezydent USA obie Nie mogło nas nie :z.dzi>Wić rów 
cuje nie wy1!'2€<!zet1,ie się agr•e- nici wyg!ądająoe na groźbę <>
sywn.ej politt.yki, al.e je.dyn~e świadcz,enie Ei&enhowera, że no 
chwilowe „wstrzymanie" Jolów si siię z zamia·r·e.m prz..edstawiie
do s.tyozn1a 1961 r. Niezbyt dlu- ni.a Org:an:ruicj.i Narodów Zj>edno 
gJi. O•kr<21S obiecuje na.m pan pre- cwnych swe.go nowego pia.nu 
zyctent, jeśli chodzi o za.praest.a- „otwa.rt.ego nieba". Kiedy w 
niie prowokacyjnej polityki. lo- Penba.gomie pt·zekonaino się że 
tów .s.zpiegow.,;.kioch. Lecz stooum dla amerykań.si1dch samolotów 
ków między.na•rodowy.ch noie mo- szpiieg<l!W.s.ltich dl'og~ do radzi;e
żna lffiz,tnltować w zal.eż.no.~oŁ od cJc.!·ego nieba }est zamknięta, po
~kresbw pdnOilTJ<Jc:n.ictw t.ej czy ~'ta,tJJ(JIWiono na.jwidocz.niej wysy
m111oej <Jod,powieclzi.alnej os.obistoś- lać pod fJa.gą ONZ samoloty ma 
ci, w prz.edownym ra:zioe cóż wa.r jące do wykona.nia podobne za.
te będą wNz.elkie porozuJn.ienia. da.ni.a. Należy przypulSZ>CZać, że 
międzynarocto\v~? Orga,n1izacja Narodów Zjedno

Je.~liby illć po li'nil rozumow:i
nia prezyd·2•nta USA, to 11ie mo
żna prowadzić rozmów na p.r-.lY
kla<l w .sopra1wie roz:brojoenia.. 
Przypuśćmy, re dzi•~ podpi,~ane 
ZOS'.a<nioe poi'awmi·enie, a jutro 
moze ono st.racić moc i Zl<ll'>lanie 
wyrzuC>On•e do ko.0.za, poni~waż 
<As;>ba, która je podpis.a.la, od·~j
dz1e z za.jmowa.n•cgo .c;t.an<J<W;iska. 

Z Oświ.a.dc7.en.ta prezy·c1cn.ta Ei
oonhow<et"a wynika, ż,c die·cyizja 
w s.pra:wie dokonywa;nia pr:z,ez 
am-erykań,'!Jkie samoloty woj~.ko 
we prwlotównadZSRR lub za
:prz€1SJLMlia ty·ch p1'ZlelotC.w zale-

C7.L.llnych Lo J1ie jeden ze stanów 
USA, nie filia P.cmlagonu i ni.e 
zgodz.i się na tak poniiiaJącą 
rolę. 

W informacjach na.da·wainych 
przez n iel~tórych spośród was 
t.wiierdzi .się, że loty ameryk.ań
ski.ch piratów powietrznych nad 
ZSRR stanowią jecly.ni.e „drobny 
incydent". Reprerontujecoie tu 
prasę r6żiny>eh pańs.Lw i chci.al
bym was. za.pytać: jak byście się 
ti.'>l<O\'>lmkowa.l l do swego rizą.d;u 
gdyby on obojG-tnie, niefraaobli
wie poLra.ktowa! piraeloty nad 
wa<rzymi miastami samolotów 
tych pa·ó&w, o których wy cza
s.ami ph<;aiecie jako o ewenLual-
nym prz,ociwinLku? Czy szain.owa

Dzisiaj złoiylem pożegnalną 
wizytę prezydentowi Fran~ji. 
Do1k<J1naU&my wymia.ny ('Oglą
dów i S"vwier<l.zam z zad01Wole
niern, że ujawniliśmy przy tym 
wspól1ne dążenie, , ae.eby i. w 
przyszlośd dokla<lać wysiłków 
·w celu zac.ieśniainia i umaon'a
nia naszych sit.otm.nków we 
wszyBtkich dziedzinach. Witam 
ten fakt z rad-0·,ścią i wyrażam 
zadowolenie. że w lak ważnej 
sp.rawie j~c;tnieje zrozumi.en:.e 
między mną a prezydentem. 
Chcę także wyrazić wdizięcz

no.ść premierowi. Wielkiej Bry
tanii, panu Macmillanowi za 
gorliiwe starania, ja.kich doło
żył, ażeby konferencja na naj
wyższym szczeblu się odbyla. 

Ject·noc~nie jednak nle mo
,gę poiW\Sltrzymać .się o<l wyra
żenia pewnego ubolewania. Gdy 
by bowiem prezydent Francie i 
premier Wielkiej Brytanii s~a
li na s:ta.nowJsku ob'.ektywnej 
oceny ~aktów i nie ulegali n<:
ci.<;ikowi swoich OOjl,l.szniczych 
powiązań, gdyby wykazali wię
cej woli . to - być może -
przywódcy Stanów Zje<ln0<.'Zo
ny0h zmuszeni byliby potiop1ć 
swoją agresywną działalność i 
tym samym zo.<;ta~yby s•tworzo
ne waruirnki, ażeby ko<nfe::-encja 
na najowyższym szczeblu od.była 
się i da.la pozytywne rezultafy, 
których· z nadzieją oc:zekiw11ly 
narody ca-lego świata. 
Następnie :premier 

czow od1powiada1 :na 
d'.llierunika.rzy. 

Chrusz
pyt.anfa 

Każdy - na swoim podwórku 
li.byście taki rząd? Czy wasze ro 
dtziny i wy sami cuilibyście się 
baz;pieaz:rui,' s:lysząc warkot ol>ce 
go sa.molobu wojskowego nad CZWARTEK, 19 MAJA 
waszynn.i głowami'! 

do wysokości I piętra. W ce'l
trum miasta można spoll:ać nie
chlujstwo w postaci zniszczo
nych stopni i progów przerl 
wejściem do sldepów, a nieraz 
smieci i odpadki. 

Sadzimy drzewa ł krzewy, 
ozdabiamy balkony i okna. 
skrzynkami kwiatów, porządku
jemy otoczeni.a bloków i pod-
1córka. Akcja porządkowania 
Lodzi, mimo że stała się „n:i
logiem" powszechnym nie „za-
raziła", n1estety, naszego han- Panuje jalrnś dziwna bez-
dlu uspołecznionego. trosl;a o estetyczny, zewnętrzny 

wygląd placówelc hancllowych. 
Poza nielicznymi wyjqtlcami Czeka się na jakieś odgórne za

pracownicy sklepów i elcipy de rządzenia l1tb dyrektywy. a do 
koracy}ne nie porzqdlcują wy- wyjątków należą ci, kf<irzy sa
staw. Nie dba się o to, by ni- mi, bez niczyjego nakazu, dba
wnc;trzl1y wygląd s/depów przy ją o estetyczny wyglqcl wej~citt 
głównych arteriach przypomi- do slclepu. Oczekujemy inic.1a
n.al lcupujqcemu, że znajd1tje tywy ze strony pracotcnil:ów 
się w dużym mieście. handlu, lctórzy wzo1·11jąc się na 

Piotrkowslca od Placu Wal- społecznych cz11nach dzieslal-
nofri do Nawrot otrzyma/a no- ków tysięcy miPszlrn1!ców L'l
we elewacje. Nielctóre kamie- dzi, powinni dolożuć i swoią 
nice pomalowano farbami olej- cegielkę, by miasto nasze sta
n.!Jmi. z powodu dużej ilości sa walo się coraz estetycznlejsze i 
rlzy i kttrzu nad :f.ndzią, gzymsy 
polcryly się grnbą warstwą bru 
dit. Czy którykolwiek sklep za 
troszczy! się o to, by wnl:ńł 
swojej . wystawy. i wej.ki,i 
obmyć parapetu i gzymsu? Czy 
odhvieżyl wystawę? Tu prze
cież nie potrzeba czekać na ;oo 
moc strnży pożarn uch, a be: 
drabiny i armatlci wodnej moż-
11a tt>.ymyć i odlwr=yć front"n:J 

tchludniejsze. 

Kierujemy ten apel dlatego, 
że w niedługim czasie bqdzi„my 
imiennie wymieniać publiczni~ 
tych wszystkich, którzy nie 
dba.ict o zewnętrzny w1.1giąd 
swych placówelc handlowych i 
zapominają o tym, że są ich 
oospodarzami. A clol>ry g()s)jn
dnrz, to czustość, lad i por:q-
rldc. {~ 

Ale pr-7..ecież w t€1ll sam sp<>- PROGRAM I 
sób ma.ją prawo rozumować lu- 8.00 Stan pog.<>dy i wia;d()'Illoścoi. 
dzi-e r:iid.?Jieacy, tym ba,rdziej, ż,e .8.06 Brcz:egłąd pra1sy. 8.35 Murz:yika 
narody na.siwgo l«rnju pamnętają i a1k.tiualnoi;ci. 9.0() Audycja d la 
. klas III i IV pt. „La,to w .B<l'Ol10-
Je5<ZJCze dwie .k;rwa>we wojny na- '\\"le" w <>·!)'ra.o. Army worno.wed. 
rZJUCIO!noe nam z z.e.wnatrz, d:wi.e 10.pO z cy•klu „Ameiry1ka Ła.ciń
wojny, które pochłonęly kilka- 9ka" - pog. Jao.a Drohoje•w.~.kie
d?J'esiąt miłic1nów ofiar! go. 10.10 Konicert rortn-y•w1lrn1wy w 

Chara.ktery&i:yczme jes.t, że rną wyk. Malej Orkie.->hry Ro:?Jg!o·f>ni 
dy tych k.ra.jów któroe ni€1t'Ol'L- Sląslcięj PR pod dyr . Jana Lie>r-

sza. 11.0Q „C!lllowi·ek, który jas.n.o 
wa.żnie udostępnily swe teryto- wid®i" _ opowiada.n.le Stanlsfa,wa 
rium dla przygolowy•wa.nia i do MLodu.S<Zewsldeg-0. ll.30 Audycja z 
k(ll11ywania agresywnych lotów cyklu: „R·C><JrLi.ce a dzieoko". 1•2.-04 
szpi·egowskich nad t.erytoirium Coplat1d Gre<"!11: E'a,n.tazJa me.~y·k: 
ZSRR. obecnie muszą się w tym 12.10 Studenci PanstJW. Wy.zf'P..eJ 

· t · . . SaJkoly Muzyoz.riei w Katowicach 
cz.y 1.nnym s opn1u_ u.s.pra.w1edlt- J)lllled mikro.iionem. 12.40 Na 51woj-
w1ać wobec opmi.t publicznej siką nutę wra ze-spół h·u1rmo•n.is1ów 
dyl';'::ins.o•wać .,iię od dzialalno.ki Tadeusiz,a we.s·olow10kie.go. H.oo 
s.oldnl·e.o.ki amerykańskiej. Wi- Wiad<>mo~coi. 14:05 .Audy.cja dla 
docznie zaczcly one rozumieć _ klasy .nr „Goście J.abl-Onl opo:w. 
· · . • · 1 · . . Cecy•lii Le1wand.a·wslcJej i Ludmi!y, 
t J·est.es_my pr7J€1 \~nain1, ze w . .,.n'.e Ma.rlańskiej. l.ł.50 „Pos•tę,p w go
dalekM~·J przv.~zlosc1. zrozum.1•ei1ą spo<lair.>bwioe domowym" a•u.d. w 
to wszyscy, któ-rzy udOS1tępn.ill op.me. Kam.i-tetu do Spra•w Gos.pa
s.we t.erytO!'ia ood a·merykań.s:kje dan·s~wa Do·mo•wego i KaroUny Ko
bJzy woj12•kowe że w tych oowej. 15 .00 Komu1ni1kat o <:na.nie 
sol'.'awa,,.h żartów n·e m wód. 15.&l Informacje. 15.25 Pro-

, - • . . l a. 1!'1'2•m dr'1'1a. 15.30 Muzyka baleto1wa 
Rząd ra<lz,1ecki ubolewa, ±e daw„ych mioghrzów f1renct1s•k;c-h. 

n'e ud'llo się obecnie odbyć k-01n 15.oo Magef.'yn P . W. N. lG.oo Wia
fe~encji, nie mógł on jed>na~cże, domości. 16.0!i Au.d~·c.1a eok~ua·~ona. 
jak już powiedzialem, zająć jin- 16.15 Audyc~a z c.y·klu,: ,•;Zywe wy 
n.ego &!a:no•whska. zrobil':lmy derJle p·eśn1 ~"":u•:zi.<i - &bowo 

. . . A111ny J{a1wC2,ynf1k;e,l. 16.40 Un1•we.r 
wszy,<>!o~\O ~Ja odoowiedmego sytet R•·cPowy p.og. dr K>:i:o'mierz·a 
""'!'"Z~Tg'C·'-o''ln.\n1a t=::p.ol ka nrn sze- Ł"ld.,..·ńS'k'er;o pt:. . C:zy to rrz;·eci7,y-
fów rzą<lów czterecih mocal\s! w, wiścię l~l.c". 16.50 „Radiosta.cja 
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• L talfl.utizj a. 
młod•aści". 17.15 Rad·lowy k<u•ns nau 
ki języka a•ngie-Lskiego - lekcja 
64. 17.30 z życia Zwil!IZlk.U R.a·dizie
okiago. 18.00 Wia1d.omości. 18.05 
11 Rorzrmipjwy o p.oezji" - I a·udycja 
w apra1co•wa1n.iu Artura Międrzy~r.ze
c1kieJW. 18.30 T.ra1nsmisja mię,diz. 
mec'lJu p-i~ka.rsltiego ZSRR - Pol
sk.a. 20.15 Sl<1.n pogody i dll.i<!•nmik 
wiecrz:o•rny. 21l.26 Wladomóści spo•r
t<J<We. 20.50 „T.rybu1na Na.u.crz;yciel
skia0. 21.00 "He.rvo-Nitouche" -
montaż oµerebk.owy. 23 .00 Osta1nie 
wiadomości. 

PROGRAM II 

8 .30 Stan pogody i wia1'loonoś<:1. 
3.36 Przegląd pra.sy. 9.10 Gra se•k
stet PqlS1kiego Radia. 9.40 Ma.ga
zrn Ziem Zachoclnich. 10.00 Mucy
ka na.s;z•ych przyjaciół. 10.45 „Pro
blemy budO'w•~ictwa". ll.4:; Audy
oja a1ktuaJ.n.a. 12.04 Wiądomoś<:·i. 
12.rn (Ł) I1/lformącje d:nia. 15.00 
Wla,cJom.ości. lii.05 Program d1nla . 
IS.JO Małe ~ies.poly lnstf'vmelll.ta•l.ne. 
15.30 Audycja dla dzie.c.i :z oy:k.lu: 
,1$.pimva•my pios.enL.(1i i batwhmy 
s1ię pt"Zy m1urz.yce 11 , pro·wa.dzi An
d.tv.ej Bo.g•u·cki. 16.00 Pieśni 11ri.0ha
la G'Hn.ki. 16.40 Mój ryttn. 17.-00 
(L) Omówie•nie programów. 17.05 
(Ll Aucly,cja aktual·na. 17.20 (Ł) 
„Kcn.cewt ;;.ycrze1·1". 18.00 (L) Łódrz· 
ki d©i€nn'k rad;o1wy. 18.J:; (Ł) Ra
dio•re•kla•ma. 18.25 Audycja a1ktua.l
na. 18.35 Muzyka i aktualności . 
19.00 w;a·cl,omości. J0.05 UniweTsy
tet Ra.d;o,;1::: - mów·i Tcic·hn1·J..·a z 
cv•klu: .. O ~7'1.ttcc ht~dc·wa!1.fa i no· 
wocrz:e•S110ści" - Wstęp do cyklu 

i a1nchit!leJkbwry - prof. Pio\lr Ble-
gański. 19.30 Przegląd wycLainzeń 
kultura1ny.ch rz:a gra.n;~ą. 20.00 Wie 
czarny konce·rt życzeń miłośników 
murz:•yiki powamej. 20.50 Melodie 
rorzirywkowe . 2l.OO Z «ira\iU i rz;e 
świata. 21.27 Kr0<nhk•a sportowa. 
21.40 „W 5 rocz•nicę śmie·1·ci twór· 
cy „Maz·owsza". 22.10 Dysikusja 
pr'2le·d mik.roto·nem. 22.45 Wie<!'Lo·r
na a·udycja kameralna "' cy•klu: 
Kwartety smycrz.kowe Lud1wi>ka 
van Beethovena. 23.50 Ostatnie 
wia.domości. 

16.50 

18.00 

18.25 
18.40 

18.55 
19.30 
19.50 
20.00 

20.4:) 
20.55 

22.05 

TELEWIZJA 

Program dla drz:ieci: l) „:A: 
co d·a·lej?", 2) W świ·ecie fi
zyki. 3) Rozmowa :z córkamt 
(W) 

Koncert symfonicrzny dlit 
d11.IP<>i w wykonaniu u.crznlów 
Pai\.s•t.w. Vceum MuzyC21nego 
pod dyr. Ta1deus:za Kałdow
skie-go 21 udziałem solisty 
Pa.wła ChęciJ'iskieg.o - forte
pian (Ł) lok. 
Łócl©ka Kronika Filmo•wa (ŁY 
„Matury" - program publi
cnityc:z11y (ł.). 

Teleecho (W). 
Dziemi'·k tclewiryj.ny (W). 
Telert-l<lama (W). 
„Meżow;e i żony" - pro...i 
J':ram publicystyoz,ny (W). 
PKF (W). 
Teak „Kobra" - „T)•J,ko 111 
in tiiut" - wldO'\\Ti~lkn se.ric:a
cyjuc W!.( ,_„,t.uki Al"Jthcriy 
A.l'mt;brcnga (W). 
Osta!Jn.ie ;wi.aidomoś.ci (W). 
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Nasz Telefon 
Usługowy 

303-0'IEJ 
I I DLACZEGO / 1 AMJ:.l.H. )'. hAN l:iA.I. :SA.1.1!1.UJ..U ".I.. 

I 
NIE SpLONĄL? I 

WIST.: Jak to był.o te- I 
chnicznie m()IŻJ:f"l\"C, że przs 

, zestrzeleniu sam..ol<>t11 ame
rykańskiego, 15am.<Jil.ot ten nie 
spł.onąl"l i 

HB.U.; %gadzamy się, że to 
lm ponuj~oe. .N. l:i. lJhru
s=w podczas rozmowy z 
<lzieniniikarzam1 wwypuklił ten 
Jakt, ż.e radzieccy żołil'lierze 
ohs:!'ugujący l:>roń rakietową, 
z.e.sitrzelhli ten lecący na wy-

, rokości 20 km sau-nolot -1 
taik <ll.'>t"IX>żn:ie, że ocaJała a.pa 
ra.tura i pili.ot pO'ZOISltail: żywy,1 
W ario też W151POmnieć, że l,:r' 

. tniik amerykairi.sdciego 6'8molo 
tu wywjadJCllwic:zego o.."w;ad •. 
czył, :iż w ogólle nie wiedział,' 
że Jest zestrmlony - przy
puszczał, że m3stąp!il jakiś de 
fekt w sikLJ;J.I. i 
Być m<i.te, że samolot, m. 

, :·n. dlatego nie sp.J:onąl, że. 
rozle-.".iał się w kawałki. Zre
,-.z:tą gidy leci on silą bcz-

1 
wladu w dót, 1X> prąd powie-
trza działa ncie · gorzej 
od ~ika.v..rki st.rażack.i€j. 

1 
I wre.-,zcie dużo za-
leży wlaśnie od .s.amego S!>':>-
,90bu zestt"zekmia. %roz,umia ' 
le ie<l!n<~k, że .s:zcz.egóły, d.~ty, 
czące dziala.t11ia tej d-O!Sk<"..na
lej radzieckiej bro1nó. rakle-, 
t.owej. są ta~emn;icą wojsko-, 
wą. Ki-emruiej (to skrXJ11nne 
określenie) są ich ciekaw i: 
Ameryrk.anie, którzy po po-, 
przednim na«"ll61z:enriu gra111c 
Z!"R l{ przez amerykański _sa 
molot (w kiw:ietniu br.), Jutz: 
\,.;dać prz)l!pusz.czailii, że na 
t<>j V\rysokości m~gą . ~tac 
nad %wiąz:kiem .Kadrlioon.lllll. 
bezkarnie. I ' 
INW AUDZ'KI PRZYWlLEJ 1 

ST. Najder: Je-stem inwa
lidą pra.cY I grupy. Słysza
łem, że p1-zy1Słu gu je mi b<lz
pła.tne korzysta.nie z radia. 
Czy to prawda'? I 

J:iJ:;D.: 'l'aik.. .L111wa1idti PF<l 
cy I grupy sę zwolnde:nli. oo 
npłat radii<>fonicz;n.ych. Aby 
jed'Llak uzySkać takie ziwol
nienie mruszą spełnić kilka 
form.>·liności. .Ka.Jeży złożyć 
w l)IW01m t1ll'Zę<llzlie pocz.t;o.. 
\V::;m odpis decyzji zawiera
iącej (pOStal!li()WjenJe o prxy
"i:naa-riu im mwailirdiztwa. I gru 
PY ora!Z . z;aśw:iadcz.enie . z 
Prez . .1<8. że poza ren<tą nle, 
mają :iaJiniych źi·ócl.eł Q.Qcho
du. 

KOl;PORTA.t pRASY 
NA żUBARDZIU 

O właścivvq politykę kadrowq T E W h 
W przemyśle włókienniczym eat!rzybył d=c P!~~~owa 

Przypadkowo wpa<lla mi w 
rękę p.ewna statyslyka. Wy
nika z niej, że w przemy.śle 
lekkim pora.wie 30 proc. nac~el 
nych ifnżynierów przredsi~
b1-0rstw posiada zailedowie wy
k,,;,i,taken:e pcxts.t.awowe. Wśró-t 
najlbaPdz..i·2<j odpowiedz.iaiinych. 
pracown:ków - k:erowników 
wydziałów i odd'z:.al61w pro
dukcyj111ych w Lo:i;zi, . gdzie 
mieszka polowa ogol.ne1 hc·z
by prac{)IWlfli.ków przemys~u 
wlói<.ierm:azego, tylk,o 23 O<;'Ob 
posiada v.,ryższe_ ·wyksz~alcen~~ 
techniczne. Rowno•azesn:e az 
44 mistrzów w za.kładach 
włókienniczych Lodzi i wv
jewód:zJtwa legitymuje się ma
gisterskimi dyi)J·omam1 Poli
techniki Łódzkiej. 

w świetle t.ych liczb sytuac,ja 
wydaje si<i co najmniej nieja
sna. Ktoś nie znający sprawy 
mógłby wyrobić sobie pt>glą<l 
zgoła f:.łszywy na stosunki ka
drowe, panujące w przemyśle 
włókienniczym, rozgrzeszając je 
hra.kiem inżynierów włókienni
ków 111.b systemem !>topnjowego 
awan,sowarnia tych ludzi od sta
nowiska majs·tersklego począw
sn.y. 

W pra1Myoo tak nie jest. 
Prasa łódzka mejednokmtn'e 
wracała do tego \:>roblemu. P,) 
kazując :na pr7.iest.rz.eni ostat
nich la.t szkodiiwe skutki n'c 
przemv.ślanej polityki kadro-· 
we.i. ~-skurcl: której inżvn.e
rów wlóió:mników z cen-::u
lf<lm ,<;n<l.owilo s;ę za biurl;::ern. 
do prnc typowo urzęd_i;iczych 
Jurb kaza!0 i.m się p€lrnc fupk 
cje, które z poyvod7..en~.em 
mo,gliby wyk0<nywac technicy 
ze średrnim wyk,,,-ztakeniem za 
wrod~7m. 

W te~o rodzaju almo,sierze 
l1;e brak bylo i syluacji zav
l.a paradok..~alnY't'h, gdy ab~ol 
'~:enci . Poli'ec•hnJ.l~i Łódz:k'ej 
uzywa.m .byli w biurze do„. 
rozn0-~zenia kawy, gdyż n:e 
poł!rationo. dla nich ZJnaleźć 
odpowiedmego zajęcia w P.ro
dukcj i. 

Czy m-0żn.a się więc dziwić że 
doświa.dczen.l.a tego r0<lzaju 'oo
st.ra..w.aly od studiów na Wv<lzia 
le Wł&ki-e.n.nic.zym PŁ? I Że w 
efe<kcie tego, od dwu la,t Poli
t.cchnika ł,ó<lT-ka notuje coraz 
mniejszy naplyw studentów na 
Wydzial Włókienniczy, że podob 

Z Tpl ------
' ------·~·-- -

i 
po Łodzi 

województwie 
Za.chęc.<>ne poprzednim sukce

sem 'l.'owa..rzystwo Przyja<:iół 
Łodzi, w najbli:i,•zą niedzieolę -
22 ma.Ja - organizuje no.wą au
tokarową wycieczkę po Łodzi. 
Zbiórka o godz. 14 przed s1at·ym 
Rałinszcm na Placu Wolności. 

W ten sam di:ień z inicjatywy 
TPL odbędo:ie się równiei i dru 
ga wyciec1J<a do: Ło-wicza, Ar
kadii, Nieborowa. l że1a·r.owej 
Woli, gdzie o<lbędzie się kon.cert 
Ch{}pin°'w~ki. Zbiórka o godz. 8 
przed Ra.tusrzem. 
Bliższych informacji udzieła se 

kreta.riat TPL, ul. PiotrkoWSlka 
104. p<>kój 131, tel. 290-49 w go-
dziinach Gd 14 do 16. A. 

ne zja.wisko obserwuje się i w 
uczelniach włókienniczych typu 
średniego? ' 

ni-z:a.cj} &Wojego parku maS'Zyno
wego, a co z tym się wiąźe -
zmia.ny wielu dotychczasowych 
systemów pracy. Aby zmiany te 
mogły pójść w zamierzonym kie 
runku., przeil.siębi<>rs-t.wom po
trzel>nl .5ą ludzie z wyso.kimi 
kwalifikacjami zawodo•wymJ.. Sa 
ma. maszyna choćby najnowocze 
śniejS"La nie załatw! wsr.<ystkie
go. 

Bo i wśród 1u<lizi. ze śr..ct
nim wyksztaloeniem zawodo
wym, wiele jest uzasadnione
go rozgoryczenia. I om z re
gu.Jy :lokowani są w przeci<;.ję
b~orsbwach w działach biuro
wych. A tymcz:a1Sem w.śród 
persomelu średiniego teclmioz
nego, wcale znów z ~walifika 
cjarm z.a·wodowymi nie j esit 
ta.k dobrze, skoro np. w pi-Le
my.śle coosarrikowym 44 proc. 
mi.s•trzów n'.e pc:ll..'<iada naw~t 
pełnego wykS<ztaloon.ia pod
starwoweigo. 

* • * 
Sprawa odpowie<iniej, zgod

nej z wymogami ekonomicz
nymi i teclmiczny;rni przemy
slu włók.ien.n.icz,ego, polityki 
kadrowej rn.z po raz stawała 
w O..'>Il trrum zagadnień spoICl.~z
nych Lodzi. Odlbywaly się na
rady, dy~usje i interpeła~je 
w spra:wie właśc:iw~o wyko
rzyistywainia młodych kadr .i:n
żynioet"yjno - techfficz:nycb.. 

Sciera~y się ze sobą dwie skraj 
nie o-drębne koncepcje: mło
dych - g!o-S'u.jących za automa
tycznym awansem, po uzys.ka· 
111u dyplo-mu i starych, doświad 
czo11y~h praktyków, uzależniają 
cych ten awa11s od st.oP'Jlio-wego 
Wspinania s·ię po schodkach wie 
dzy praktycznej, o-d pracy mi
stria czy na.wet podmistrza po
C7ąwszy. Ka7Ay i"Ozsądny czło
wiek zgodziłby się ze stanowi
skiem tych ostatnich, gdyby nle 
to, że w p,raktyce inżynierowj~ 
z dyplomem n.ie tylko nie prze
chodzili O'WYCh przewidywan~·ch 
pra.I{tyką sito-pni, ale 11ierzadl<o 
~Pzęźli na cale lata przy kr.ośnie, 
czy maszynie z kluc2em maj
sterskim w ręku. 

Coraz c~.ściej więc włól6en 
nky, inży1n;erowie. czy teeh-
111icY. po ukończeniu studiów, 
z.an1i.a1St wiązać swą przy
.szlo6ć z przemysłem wlók'~n 
niczym. uciekali do fo'l..s.t:vtucji 
nie mających ruc wspóln<>go 
z kierunki-em i-oh studiów. 
,gdyż tam przy.najmniej mogli 
J!oerLyć na lepsze wa.runki fi
n.a.msowe, i szybszy - Clh<>ć 
=\Ą'yłąezin:e biuir<J1\~ry - awans:. 

Problem niewłaściwe.i ])O<li
tyki ka-drowe,i w t>rzemyśle 
lekkim ana.Uzowan-0 os.ta•t•;1io 
na plennm Komifotu Lód'zk1~
g-0. Przykłady, ja.kle tam 
padły uwypu~Uly tylko p€wne 
faiklty. W ZiPB im. Obr. War
f'.zawy na poi!lraod 2.500 za1!ru<l~ 
n'o.nych w samej produikcJi, 
pracuje zaledwie 4 inżynie
rów wlók;enników i 1 :i.nży
nier chemilk, w ZPB im. Mic
kiewicza na 2.800 robotników 
- w produkcji zatrudnionych 
jest 5 illlżynierów. Co gorsza 
w plal!laciJ. penspektywJcm.ych 
nie widać zmian na leµsz.e. 
A · tyll1lczasem (jaik WY'kazano 
w roku OJbTad. na plenum) w 
handlu, s.póldzielczośd pracy, 
a na,wet w erucż.bie zd-row1a, 
praouje wielu i1!1żynierów
wlókicnników. 

* * * Nie< bez p.rzyozyny podejmu-
jemy dziś raz jeszcze ten te· 
mat. Pnemysł włókienniczy przy 
stąpił do s>Zerok.ie-j al! cji moder-

Potrzebna jest praca kon
cepey jna. ludzi, postęp0<vva 
my.śl technic.zirw, zdolna na
kreślić prawidłowo plany pro 
d:u~ji na naj bliri'..sze Ja ta. Z 
tego wy.nika kon:eczmość w~-
pracowania polityki kadrowej 
w resorcie przemysłu lekk e
go, takiej polltyki, ktora 
mogłaby w peiJ'J.i v,rykorzy-1 
stać zatrudnionych factiow
ców o;aiz zapewnić zakładom 
dopływ nowych absolwentów 
PL. 

Polityka ~go rodzaju, s'.a
wiająca na wyrSokie kwalifi
ka-oje, nie wyklucza bynaj-
mn.'oej pl'zyda,tno.ści stary-:h, 
d<ll~wiadcz.o.nych praktyków 
bez oanzusu naukowe.go, czy 
teci1nicz1!1ego, Pnydatn<>ść icl1 
to też jeden z r~:zd:zia.łów po
lityki kad·rnwej. Za.stanow'ć 
by się należało w jakich dzia 
lach wysoka rutyna, diliwiad
czenóe poJityczne i praktycz
no-zawodowoe. zdolnosci ot"ga
nozacyjne tych ludzi itp., ma
ją być sZJCzegó1n.le przydatrne. 
To są <!l;>rawy nielat·.ve, ale 
warte przeanalizowani.a. Tak 
samo. jark i caly szereg .i!I1nych 
spraw kadrowych. Ja•lc 
choo'ażby sprawy mistrzów z 
cenzusem. OwS<Zem, mislt"t.o
wie z wy7..szymi .studiami m
żyn~er,siltimi. to świetna i na 
pewno sł1lSzna myśl. Tvlko 
czy a:kurat na czasie Czv "t<o 
cza.soem nie CQŚ takiego,• jak 
zaczyna111i.e budowy domu oo 
dachu. 

Bo gkor-0 mamy naczeTnych 
Inżynierów, kierowników oddzia 
łów produkcyjnych itp,, na wy
S()kich &tanowiskach, za ledwie 
7.e 91.lk-Ołą pod!ltawową, to czy 
n~e należał-0-by przedtem z>apew
iuć zat.rud.nion:rn1 inżynierom 
od.'P<>Wie-dzia.Jnych s.tanowlsk? 

Dz.iiś, po 1'5 :niela twy1~h Ja
tach rótn~o rodzaju lfo
św.iadcz.eń. nad:rned:l. chyba 
czas, aby przemy.sil wlókioen
l!liczy Zidobyrl s1ę na jakąś zde
cydowaną i określ0111ą poli '.y
kl;' kad~ową. Kadry bowk·m 
wciąż jeszcze są w resor'Cie 
przięmy;słu włók!en1t1iczego ele 
montem drugorzędnej wagi. 
zamia.st rów•norzędl!lej obok no 
woc-zesnyoh, zmodeI'IIliwwa
nycrh maszyn. Tylko bow'.<)m 
w warlllilkach tej pełnej zlo
ŻO!'tlOL<ici mówić można poważ
ll1lie o pootępie techl!l.ic.znym. 

K. WYRZ. 

• CHESsMAN 
• CZARNY CHARAKTER 

BUCZACK.I 
• ŁYSY ,.GARY COOPER" 

• .. RUDOWŁOSA" W ROLI 
SZPIEGA 
- to niektórzy bohaterowie 

' NOWYCH 
___ ,.1.0_D_g~_O _§_O l'\Y" 

Chcielibyśmy zobaczyć go również w lodzi 
Te dwa. słowa „Teatr Wa.ch

ta.ngowa" ma,ją i u nas. w 
Polsce, pełny oddźwięk wśród 
wszystkich, którzy 1nterest1ją 
się zagadnieniami sztuki tea
tralnej. 

Wielu z nas zna go nie lul
ko ze slyszeni.!1: znakomit11 
teatralny zespol ten ba.wił w 
Polsce w roku 19.53, zrlobuwa-

widziane w planie - mote b'!I 
jednak zmieniono pi.erwotnq 
decyzję. Naszym zdaniem !LI/
robiona. publicznfść lódz_ka .za 
sługuje na to, a„eby 7e7 w;e
dzę o teatrze ra.d?ieck1m 
wzbogaciły występy zespoł:i 
tej klasj/, co zespól Teatru 
E. Wachtnngowa! 

M. 
jąc nasze serca zaróu.:no - --------------
swym repertuarem. jak i j~
go artystyczną inte·rpretac,ą. 
W·iele też pi.sano tvóu·cza.c:; tL' 
prasie polskiej na te tematy. 
Niemniej dziś, kiedy znow 
gościmy w Polscu Teatr Wuch 
tangowa, warto bęclzte raz 
jeszcze poświęcić mu kilka 
ciepłych uwag. 
Zaczęło się od tego. że w 

pierwszych la.ta.eh po Rewolu
cii Październikowej E. Wach
tangow stworzył studium tea
tralne, które w roku 1926 
otrzymało na.zwę „Teatr W~ch 
tangowa". 

E. Wachta.noow, najwy-
bitniejszy uc;eii Sta nisl" w
sl•icgo i Niemirowicza Dfln
czenki, był nie tylko znakonii
tym reżyserem. ale i cz!owie
kiem, który bardzo konl~ret
r>ie wytyczał linię repurtuoro
wą swo,iej sceny. On lo 1i:/oś
nie utorował drogę sztukonn 
o współczesnej raclzi.ecl<iej te· 

„Zgod.a" 
dla stoezni 
i kombinatów chemicznych 
Już w·korótc.e ZUT „Zg-oda'" r<Xt

po•czną buct•:>wę diesJ.ows<kich sll
n!rków O•krętow~·ch na Uce:ncji 
sziwaj.ca•1-,,f<lej. Będą to duże &Mni
ki na.pędowe_, 8--cyllncirorwe, o mo 
cy 375 KM z oyl'ndra. Równie d·u
żym ~u.kcesem tej fabryki będz'e 
uruchomf~o1ie produkc,li walc..irerk 
dla pot!"Ze'b kombi.natów chem!<"".
nych. M"szyny te. dotąd i.mporto
\Vane. słuzą do wstęt:nego p1niero
bu ma5 pla..ty"C.znych i gu.1'll3'. 

~0\VllO.lt"c• 
na polkach k_siegar~kich 

ma.tyce, prz11 czym punktem Irrna Koberdowa - Watykan a 
ztcrot.nym stało się ttL tcysta- pon·„1.anie styczniowe. - KiW. 21 2. 
tvienie ,,Wiryneji'' Lidii S<'i- Praca naf:.iw;e-tha n.a pod ... tCJ".A."ie 

dckuJncintó··,v por·t~··1::-ę i ~tano;·\\.;-
fulli17!!· . , . "ko Watv·l<amJ wobec Pc·!'·ki w 

lV siad za mą idą - nie- czasle pov.rstania slyc:zqiowego. · 
mal z reguły, ja.ko prapremie- _ . _' . 
ry - sztuki M . Gorkieąo. A. _Bruno ~pifZ - Nadzy wsrod w1J.o 
T z t · f7 p d' A 4.f'-Jkow. - KI\\, zi 20. 

o s O Ja~ '· ogo 21!a,. · • i Autor 'Ą- ksj'łżce J>?"ZE''dst.aswia lo· 
nogenowa, B. Ł~wrieme~a, !-:· 'Y m~łego chłopca z getta ~;·
Leonowa, K. Fiedina, K. .:>~-, dow"k'ego. którego uk,r~·waJą w 
monowa. W. Ka.tajewa. A. obou.ic więźniow:e. 
Arbuzou;a,. A. Sofro1101~·a i i11- Mao T•e-tung - Wybrane pi•ma. 
11ych. n las111e. Teatr W achtan- wojS"l«l'We - MON, 7.l 25. 
oowa wystawił .Jegora B111y- Bibl'ot<i'~a Wiectzy Woj<Mn-w"i· 
czowa i innych", .. Czloivieka:: Najwa;>,r,;ejsz,e P"ace '''Yb;IW'!<:go 
karabine1n", ,~1V1lodą gwardię", te-orc-iyka ma·I~~i.;.towsk~<:~'°· iz za
k..tóre 'l.Veszły d-0 jego żelaz 1~e- kr~.u z.aga en ·e!1 ,,„0·1:;ko·-\·~-ch4 
oo repertuaru staly się oqól- 7iw:ązanych z. W·~ Cq w:vzw~leno('rl,ą 

• • . • . , 111a.ro1du. chtnskiego p.r;z.e.cuw J„~-
nosu ia1ową rewelac1ą arty- pol1crzykorn. 
styczną. 

Fiodor Bonda.rienlw, d11rek
tor Teatru i.m. Wachfangowa 
zapytany o repertuar. któr11 
zespól jego zaprezentuje w 
Polsce, oświadczył: 

;,Przywozimy trzy sztuki: 
„Mnlenki.e tragedie" A. Pusz
kina. „Foma Gordiejew" M. 
Gorkiego oraz „lrkuclcą his•o
rię" A. Arbuzowa. Repertuar 
dobraliśmy w taki sposób, aby 
widz, spoza jednolitego wach
tangowskiego styl1L insceniza
cy}nego, mógł zobaczuć dq:!:
ność do różnorodności form 
scenicznego wyrazu, pody7'1r>
wanych tak bardzo różniqcvmt 
sie od siebie sztulcami". 
Państwowy Akademiclci Teatr 

im. Wachtangowa bawi '» 
Warszawi.e od poniedziałku i 
oo.kić tam będzie do Twń:a 
tygodnia, po czym wyjedzie na 
występy do Krakowa. 

Dobrze byłoby, gdyby od1;;ie 
dzil on również nasze rniastn! 
Wprawdzie nie jest to pr>e-

Erich 1\Jari.'1. Remarque - Na za
cbocizie bez zmian - Sia<k, zł 16. 

'V2.nov.r'.en:e 7l'nanf'j po-~·jeści Re
m3rque'a której a.keja toczy >ię nac 
f.ro·ncie nie!n'.ec1ko-francu5<ki.m 71 
czasie I wojny światO'V,'Cj, · 

Tadeugz L()palewski - Mój il"" 
zjem - Czyt., zł 22. 

Nowy tom opowiadań mainego 
oi.saJ'lZa polskiego, których tema
tem je>t za-wiła psychJka Juc!J>:ka. 

Adolf Dygasiński - Gorzałka -+ 
Czyt„ Zł 24. 
PGwi.eść obyczaj-0\v.a z końca 

XtX w. ukazu.je ży-c1~ pro.p''rnto
rów . ga.licJ'.iskich. dochodirac~·c.ti 
d·? wmlk'•<;h fC<rt<u111 cJ:rogą rvz.pija
u1a chlopow, 

.Tanina Mj.chalkowa - Rem"" 
l>ra.n.dt - 'VP, zł 3,;. 

Szr<l-0 mo~1'0g'rafic:zny o malan.u 
uk.erz:u.iac~„ go na tle prądów a.:·ty
s<tyromyoh epoki. 

Wolna my~l francuska XVII wie 
ku - WP, :z:I 20. 
„Myśli srebrne i 7..iłote". w~·l:>ór 

te-l~fó,v n1a i1a eelu ukClZ?.in'e „C""~y ... 
te!.n ikowi po~t~-po·.,.,·ef!o łlurtu na-. 
nkri.wcj i fi1 C"Zof!c:r,nej msśli fralll
C·Uskiej W XVII w. 

A DOMINIAK: Wielkie 
ooiedJe na żubai1"dziu p<>;.siada. 
t~'lko jeden kiosk „Ruch~"',! 

przy szkole. Od.nosimy .JC-· 1 ---------··----------------------------.---~------------------------..,; 
dnak wra:.ienie, że ilość pISm' I/ l o kreślenrfe mori;c nie2byt precyzyj- gani są ludzie - mqle nfo o świetla· po sutym opiciu 1'0'W00rz;enia, kam- też nic t>O raz 'Dierws.z za..o;iądzie 1· 
je.«t odwrotnie proporcjooal-1 ne.. Nie chodzi tu b<l~iem o ~u- ne~ pi:z~ości, ~le ~otyeh~ przy- raci. przypadko~v<> l.ądują za _o}>ilst~:° na łaiwie os.kar7.o•nych... ·.Y · 
na do iJości mieszkańców. O I dzt poświęca,ią.c~c~ się dl'." .. M:- 11.a.,rnlilileJ sądownie me karaJllrl.„ w . . Jednym z łódz_k1c~ .ares-.itow mili- ,.. * * 
tygodnilk.i tomą się istne bo-. kiejś mniej lub 1>ardz1e.1 słus'l.neJ i:cic1, • * „ CYJ•nych, Tam, rowmez przypadkowo s iracciicy albo _ jak kt-0 w.oli 

li ' je,RED.: Kło""'ty z niek:tóll.·y~ ! wym:i:gających <ld ni.~h o.fi.ar. C1,h~ o to Jeży przede 11llllą jedna z wielu 1>o;in.a?ą . zawod?wą 7JQod?.icjkę ku~ -;- - ludzie .sfra(:eni. Slracen"i dla 
,,..,. których będ1.1.ic tu dz1s n:iowa, to sądowyeh teczek. Nj~ spe- d~e~'l''lęC11{J•~o~m.c karan~ Jozete społec7Rństwa, dla. uczciwc1:«> I mi tygodnik.ami, któryt:h · dzie z własne .i w 0 J 1 dla s~ołe- cja.In,vm nie różni się od m· Ma.Jewską 1 ~ui-. -.,u,petoae nieprzyv?d- życia. Bo n~e ma J>.r'Lecieź najmniej-

' spr7.ed;a.ż je.<:1t ściśle limitowa czei'istwa na długie la.la <Strac~na, l~'° nych. Tylko nazwiska. ooś jakby k~<> :ikladaj_tl pl.a.n nQowego W~'lJ<ad~1. S"Lrj gwarancji, że Piskon. klóry g-0· 1 
na („Przekrój". „Film", ll-0 pr<l<stu. noton•eT.Jli PI"l.est.ę~cy, - znaJoone. weiągaJąc don -. doiyc?cza~ nie ~- !ów. b~ł po .. świ4;ció Gko dla uzyskan1.'t ·J;.:)an;~;!'.1·ąia~~OOC!'ty·~:il~~ dzi<>, któr~·ch J,Wr.iądkowe ~yta.rue_ t>i:e- Hen.ryk Cichacki i Ja.n pjsk<llrll: ·- ra.ne~ - 18-le~niego Miirkoła.Ja SmW- możliwości d<>kon.::.nia nowt"g-<> prlt"-

"'<l"'n·''".Z~<'c•:~ sa••u o zawód. _kaz.;,i)o.a- glówllJi oskar:7..en:i i pierwsze Ojplliwa kowslde.go, <';(P~~tw? C7.' T -\\•i.c.ki. k:óry - praV'-żuba·rdzi,u. Do.płu.w mnych " u„~ ... ,v """ ki ,~ p·z~t„~ · l .__ •-n·· N t t „ - ,,.. ..... ' '-"" 
J Z<l\\'O \••nrowadrz,a w nie byle Ja . e 7--. • •·3 „,,~~ego, WJe -O<>souvwego .,. . a.7.aJU rz są z powro e. m w .....,_ d-001-od<~bn.ic n1"e z 7.a.mil<1wania do ćwi-n.•god111iJków morże być w każ- ·, "' cuSJZk: I · ·en111y „~ k 14 ,, kłi>!}O<ia.n.ie. No, bo -05tatC".:-tn•·i;" ai~u1 - a, Jl11iZna. i się w... W'lęzt · m .u.•, .a w wo.r -11 t.r.zepoeze się .. : . st:J.- czeń przewoou poka.rmoweg·o - T'Yl.-

dej chwili dowo!Jniie 21Więk- 7 •-'zi"ej, a.ni właanywacz nie f1„u . szpita.Iu. Cie.backi {)(].bywa-ł już wów- noWJącyeh do __ nłeda.wna l'!T.y.Jąs _pry- smakował si" w ""'h·lrnniu sprę·':-'"I .'i2l0'11Y· Poniewa.ż jeden ki0&k '""' w.a.s dn k bai • · wol t ł - - v ,,,_ - '"J • ·na Osied1u XV-lecia zdaje «ię ją w spisie za.w<Jdów uma.nyc~ 1>rt~•z igą arę por.i Wlen!l.a - wa ną w asiwsc dorodnych pt,akow z łó:blrn, nie knu,ią już dziś lub nic; 
~hnOWOZO nie W,Y\9tarrrcz.ać, po ł SPQ'leczeństwo. PoprT..estają ~11 ""'. '7.~ 7iae7iną knuć w najbli'iszcj pr-zys7..tośM ł 
żą<lane byloby przeprowa- ł 7\vycza.j n.a <;feroo·t~·powej 001)0\\'l~Zl· planów n<1wych za.machów na cudzą ł 
c:zenie 'Przez PUPiK .. Rucłi" ł „be:r. zawodu". Nic odp-OWiada to JC- O • „ d • T • d wlasnosć. I nie m.a gwa.ran.cJi, że nfo i 
<l-oklardrne.i a1t1.a.Jizy tego tere- 1 ł dnak pra.w<l?.ie. Jak też nic zawsze Zie11 pO'\\TSZe lll em1 y spróbują w rea1ia..ae.ti 1yeh planów 
nitl i ewentuar1ne pO<WlęktirLe-, ł zgodne ze s·t.a.nem fa.ktyc:mym j~t 0

• skorz:rstać z IJ'O>lll'J<!v inny<'.h. 
Ull1Jktó l!ijJl!"Zeda ł kreślenJe st-0q>11i.a ich vvykS7J!,atcema,. w ).~s T R A c E N' c y,( J'cili Pjet.rutka. nif' nauc7.:1·to llł'tci-n:e .sieci p w -I ł którym z rell"uły P.DmjJa. się Ja.ta. „~ę- wego życ,ia siedem kar sąd<l·\\Ych. to 

żyw SKLEPACH BRAKI, I ' i zien.ne.i szkoły - wymiia·nY dosw1ad· trudno t„:r. pr1.~·p11.szn.ać. że ?:hn1.ien-i 
W :MAGAZYNACH PEfu"IO czeń" (!). ny Wt~lyw b<:<lzi<' ;n,ialą ósina one-

* * * .. crona za parę dni przez są,d kara. 
BACHOR.KIEWICZ: Dl.l· w śród boga.tej, a sm. utnej ga.tern Łatwo na.to-miast. WY'•braz:ć 1<<>ł>'e 

r;cgn c.s~atnio tak trudno <>- pr?.ewij.ających się przed są.da- '\.vpł~·w samego Pietrz.1k~ na innych,~ 
trzymał w ha.m:Jlu dzi~~ęre ' mj karnymi t:n.>Ów, „znwodo.w- ności, Pisk<H'Z zaś (choć liomy sol•ie rodziny kur<!'Wa!ych (!). <"hoćby na wspólwięiniów„. 
NVL.mia.r:v tMtisówek? lilie są cy". nie stanowią dziś grupy liczebnie niespełna 29 lat) .„ czwartą. Ostatni A.ni zl:<>dzie,je, ani wlamYWa<.-ze I st.W. wni@ek picrws?;v. Wni°"'' k , 
one ch..;ba a.rtykulem regla- n.uca.jące.i .s:ie w <l<"ey. Nie p-0wiuno wyrok - G·głosz<lony w sierpn,iJu rn;;s jak wiadomo - nie mGogą d?iałać sa- - nec b:v m~:l.na - na dziś: l••dzieł 
1r.ent<:.\~·a.n:rm? i i nie 111-0że to. jeodn~k <J~b<'.ać cbra·1.J i'Oi.ku. opiewał na. karę 3 la.t więz;lenia. mi. Muszą mieć „odwody pr-zl".stęp- t•i ~'>wi'.lni _byf na~rawdę ? d "'s.,,, _ ł 

In;v.: kHenei mog;i, być ' s~ęczncgo ~1cbezJł1eczenstwa st a 1 e K()S'dem u tra.con ego z własnej wiuy w,e" w post.a,ei pa.se1·ów, rozprowa- b n 1 en 1, _ ()d17-Gl{)<\var11 p;-7,vna,1m.11 ie.J Od~ 
;o:pri.kojni <tre!n!sówek ::iie za7 gro'.r.ą.cego z ich strony, oka (Grpa.rzeuie oika barwn~kiem anm- d=jącyeh pokątnie (z dużym. choć heh. ktor.vch przymu$<>w.v pob;<"t w b~akrniie.' Dyrektoc han<l:lowy Tkwi OJl(]o m. in. w tym, że - nie n-OW)'fll, u:zyska.nym z Główka ehe-micz- n:iezasłuŻO<l1ym zarobkiem) 01woce kh wiezieniu zmusza. d-o innyrh myśli. niż 
\'\"PHO. Bibcl, fa1im:muje nas, umndejsza.jąc sl.ocp.nfa d<>le-gliwO'Śei ka- nego) Piskorz skra.ca swój po·byt w:ię· dzial..'l.0ln<1ści. układa.nie koncepcji nowych czynów I 
;:e w ma!iaZ)'TI"l'Ch pr-zeó.s;c;- ry po:z.bawicnfa, woln-ości - częstokro-0 zienny i„. wykor?.yStuje swą znajo- W ten ~ób. roz(>()Czyna.ją.cy się Jrn.ralny<'h ... 
b:~>va. leży Glbr.zym'.a ilość t.rak•t11ja (Jll'li wię?,ienfo li t.v!k-0 jako :l'.fo m-O'Śf z Cfobaeknn. flod ~skorza i Ciehack\CJr.l.'> ła!i<'US?ek Wni~slik c'lruc;-i. wni<lsrk idą~_,, da-
- 80 ty,~. pair temsówek ' konioaC?.ne i.„ Godskoczurlę ·do dalszych Równo w rok po zakońetzieniu &Wej roo.ciąga. się o no•we o-gniwa. Z nie· Jej i skicrow;my Jl<Jd adresem ustaw<:>-
dz::.ec-1ęcyoh W\~zystkich roz- prze.~tevstw. Zda.rza. się, że njc ich, czwartt>j sprawy sąd-0wej, Piskorz i który.mi z nieh warto się bliżej zapo- dawey, a więc niPj.a.ko wnicsek na 
miarów. Cwkają one na kup- „stalycb bywalców", wych~wuje '~'!<)" Cicha.cki, w nocy 11 sierpnia 1959 r. znać. jut.ro._ t~ ew. uh~'e1-zeniE' dla „7"WO-
ców z detalu, Zle, że detal : zienie. a.le, że oni ,;wych<1wu.ią w WJę- dok<>nują wł.ama.nła. dn sklet>u MHD Oto ma.17..onkowie !rena i J„rzy d-0~-~o•;· , dla mepopra'"„ych rec-~·-
nie trzyma ręki na pulsie se- zieniu" swych })0'.111ocników i następ- „Odzież" nr 421, gd!zle łul>1ml ich Pietrzak; ona Z&!)O'Znal.a się z sądem dywi&tow wy odrę l> n i o ny c h 

7
.a-

zcmu. Wiemy, że .sklepy o- ców. pada.ją towa.ry wartości p.onad 52 po ra:z pierwszy w rolm 1958, on ma kład.ów karnych. I kto wtoe . .,-zy nie ł 
buwnlcze 7lfl względu na · Bywa te:i: że - 0 para.doksie! - w tys. z!. ( ! ). staż znacznie większy - wyciąg z był-0by np. uzasadniooe reak1ywowa-; =upl.ość lokali nie mogą l więzieniu J~b w areszcie zawierają W parę dni później, dzial:ają.c „l>O<l „rejestru sk.a.11.a.nych" zawiera aż ..• sie- nie karnych obozów prac ~·f 
gromadzić większych z.apa- przesię.pcze znajom<>Ści, że w więz;ie- PT<J·te-ktora.tem" Piskoxza, Ciehaeki wy- dem pozycji. Nabywczyni 7 z ukra- przym.us~ w<' j. J'alto. że prac~ 
E-&w. lecz w t.aik:'.m razie na·~ niu lub aremeie r<l'dzą się pia.ny no- jeid?.a na „występ terenowy'' do je· dzicrnych kur i 10 chusteczek dam- p,.-.r.ymis·1 '()QZyiek społeczeństwu i -
}."żałoby przyjąć za zasadę wych zamachów na chr-0T1i-one prz;ez dne.i z pobliskich wiosek, skąd J>ll"ZY" skich - części Pl<mu wlamanioa do J.1'k wfaifomo - u.<r.Zlacbetnia. 
"Z~.ort~ i reguJl.a:rnc pcr.eprowa ! pr.a.wo dobro, że do plainów tych wcią· wol1i 4 wYlH"a.wione skóry ba.ranie. sklepu MHD - Ka.'llimieim. Lew:i-0ka. J AN"JSZ KRA,TEWSKI .<=i-.;~.n'e w.Jrupów w WPłiO. I 
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Z listów do redakcji Poaoda orzvoomina ... Gdzie są takie kioski? 

Każdy balkon 
w kwiatach 

La&--owane od lat h.aslo: 
„Katdy b3.lkon w kwiatach" 
brzmi bardro ładnie. Bylvby 
ono nawet moż.l:.we <io zresli
zowania, gdyby k.wiaty i zl~ 

mia n'.e koc;ztowaly tak wie
le. W ub:·eglym ro:m UITTlVie
oenie balkQilu koozto•wało nas 
o~olo rno zł. w tym ro!w 
ogrodmi·k, u którego zawsze 
zc>.eopatrywaLśmy się w sadzon 
ki i z'.emię „zaś!)'ewal" nam 
takie reny, że doprawdy za
stanawiam się, czy mogę pC>
:1lwolić .sobie na luk.sus po,;a
dzen:a klwia.tów na balkonie. 

•Zaopatrzenie w sprzęt turystyczny dostateczne 
•Brak koszulek gimnastycznych i spodenek trykotowych 

Piękna, słoneczna pogoda coraz C'Zęściej przyporni.na 

młodzieży <> zbliżających .się wabcja.ch. Zara.z po za· 

kończeniu r0>ku szkolnego, tysi.ą,ce chłc.pców i d"Ziewcząt 

pożegna. na kilka tygodni Łódź, a.by rozbić ol>My na.cl 

morzem, w górach czy lasa.eh. 

Juź. od końca kwietn~a obsłu
gujemy dzie11l!lie około tysiąca 

osób. 
Jest to niezbity dowód na

dejścia wiosny i zwią.7A1'nych z 
nią wycieczek, ob-Ozów, kolo
nii. Dla.tego też, w imieniu 
wszystkich amatorów turysty
ki, zwracamy się do Łódzkiej 
Składnicy Sportowej, zaopa
trlijące,j „C?,uj-Czyn", 0 uzu

pelnienJe towarów, na !:>rak któ 
rYch narzeka.ją. klienci, wspol
nie z sympatycznym person~-

Oto krótki ko.9ztorys: p'>
trz.eba nam ok. 20 mia'l:'ek 
1z'emi. Ogro:lrn'k ża<la za m'"-r 
ikę 4 zl. Za sadzonkę pelargo-
111ii 25 zt, petunii 5 zł. Ni~N'!e

le, praw·da? SZJkoda, że tymi 
sp~awami nie zajmuje s1ię 

handel u.s1;x>leozniony. More I 
wtEdy ukw:ecenie balkonu nie 
•kosztowałoby tak 1>lcmo. A 
może i.sitnieje już ta.kl punkt 
is;>rredaży, tylko ja nie wiem 
o tym? 

J, Za.w. 

• • * 
Dta lnformaajl Pani t in

nych miłośników kwiatów bal 
konowych J><Młajemy, że kwia
ty można nabywać nie tylko 
u prywatnych ogrodnikó-w. 
Loo"Zkie "'>rzeds. Ogrod,nicze -
(ul, Wo.iska P-0Jslde.go 83), po

sia.da wlasne pJa,tlJtacje sadtzo
JH>.k i p0obiera za nie ceny da 
lek<> <J>dbiegają.ce od tych, któ 
~·cilt ż.ąda . .i.ą. p'l'ywami <Hp·o>d111.i.cy. 
Wiadro 'Ziemi w LPO kosztu
je 8 zJ. Po.iedyńC'Za petunia 
2,5. ]>Odwó-Jna 3 zJ, pelargo
nia 8 7l it.d. Są.d11imy, 7.e ce
ny te będą. Go.stępine dla Pa
ni kieszeni i dla 1-ies.zeni in
nych mik>śników kwiat6w. A 
więe jedźmy na. ul. Wojska 
Pols~iego i realirzujmy hae),o: 
„Ka.żdy balk>Olll w kwia.taeh". 

Nic zaitem dziwnego, że 

sprzęt haroerslko-tu'!'yi;•tyc:zmy. 
zgrom.adz<lll1y w skladlnicy 
,,Cz.uj-Czyn" cieszy się - jak 
zwy•kle 0 tej porze - og-rom
n ym powodzeniem. Haroerze 
i haorcer!ki. przy pomocy mam, 
kupują muoourKi, czapki, 
tram:pki - słowem uzupełnia

ją swoją garderobę. Nie za
pomi1n.a.ją róWlllież o men.a.ż

kach, łyżka.eh, widelcach i no 
żach. konoeczmych przecież. w 
cza.sie obozowego życia. 

Korzystając z pobytbu. w 
Skład!rbicy Ila'l"Ce!\Slkiej, prze
prowadz:'liśmy króbką rozn:no... 
wę z jej kierownikiem - Ka
zintierzem Kałużnym, 

- J a-k zdążyłam się 7.0rle11-
tDwać, klientami waszego skle 
pu są. nie tylko harcerze'? 

- OdJwiedzają nas wszy&ey 
amatorzy turystyki. Od na.j
mlodszych do najstalI'szych. Dy 
.sr,>Olrl.Ujemy bowiem pełnym <:

sort.ymenitem sprzętu tury
sityc'llnego od zestawu na=yń 
kuchenl!lych aż do kajaków, na 
m:o•tów itp. W bieżącym ~

zonie mamy też tro<?hę no
wośei. leża.ki składane. w <?e

n.ie 160 zt, kajaki „Salaman
dira" z siedzerwami pneum:.i
tycznymi, duży wybór pleca
ków od JlO - 440 zł oraz pa.11-
f!Oiny tyipu „Karaś", d()Sokonale 

<lila amaitorów wędikarstwa. 
A j.a.kich artykułów w 

sklepie bra.k'? 
- Przede wiszy15>blcim koozu-

~~~~~~
~~~~~~

~~~~~~
~-

W Dmuchalni Szkła 

Zręczne palce 
wykonuiq 50 mln. opakowań 

Kai<ła dobra gospodyni wioe, Ja•kie l!lllMl!Zenie mają. „73-

pa.chy" do ciasta. „Rumowy", „pomarańczowy", ,,mi.gda

lowy" pt'Odukowane są m. in, Pl"MZ K11ja.wsk.ie Zakłady 

Ka.WY Zbożowej i Koncen.t.ratów we Wloola,wku. 

Jednak możemy 5miało po!W!edlzieć, że nie byłoby „'Pa· 

pachó.w", gdyby JJJ!e Lód-Lka. Dmuchatnia Szkla, ntleszo'll\

ca się prr.cy ul. Ta.l'llO\\oej 55. 

W jedJnej z hal, I'lzędem ?I"ZY 
dlugkh stolach siedzą ro 
bobnioe, z boku przy sta

lowym noż.u podobnym do te
;;:o, który jest w ma.s.zynoe do 
ikrajMia chleba, siedzą i.nne. 
Cala rzeez ma taki przebieg: 
najpierw na jednym nożu tnqe 
się dlug'e rurki S21klane. przy
dane z huty, na odcinki o od
powi€dnich wymiara·ch. Na 
innym nożu zamacza s,iQ śro... 

dek ka7.dego oddnka, a =-
W trosce o książkę 
Ostatnio roz.poozęla drugą ka

dencję Rada Kuitury i ::iztuki. 
Odgałęzieniem jej jest sekcja 

Bibl:otek i Czytel.n~cbwa, w skl?.~l 
której wchodzą na.iWYbitn'ejsi 
specja1liści w zaik:resie różnych 

typów bi.bl:otek. Łódź repre

zent.owa.na. je„t p.rzez 11·rof. 
Ja.na Augu.~yn~a.ka, dyre".cto:r<1 
Miejskiej B~bl'otelti PubliczI'.ej 
im. L. Waryńsskiego. 

Dobrze ... 

19tępnie J>l'ZY d!lu,gioh stolach 
robot111ice nad paLnikami gaZio 
wymi roz..dzielają w środlm 

każdy odcinek rul"ki, robiąc 

diwie tZlw. epruwetki do aro
matów. Przy in.nym stole tym 
epruwelikom, które już mają 

<:1111a, nadaje się u wylotu 
kształt małej szyjki, tak, aby 
moŻina było je zakorkow~.ć. 

Robi s1ę to na specjal·n~·m 

przyrządzie, kióry wprawiając 

epruwetdrnwy pótprodukt w 
ruch wirowy wokół dluższej 

ooi, poz,wa1a specjalnym wz<n"
cem nadawać plom:eniem ga
z,c.wym żądany kszta·lt wylo
towy. 

RoClZJilie Łódzka Dmuchalnia 
SZJkla produkuje 47 mln. la
kioh epmwetek o pojemności 

2 i 4 gramów. 
W podobny sposób produku

je się rów;ni.eż kwartaln:e 1}k. 
3 mln. sztuk cylinder'ków dla 
Pabianickich Zak.!adów Far
maceutycznych, które pakL•ją 

w nie róż.nego rodzaju ta>blec
ki. 

A więc wlewając do ciasta 
zapachy lUJb .sisąc „Akron", 
gdy was boli gardlo, pe>my.śl

cie nie tylko o waszym 1>µrag 
nionym lub zbolałym podn:e
bien.iu. lecz także o tych ko
b:e ta-::-h, k~órych zręczn<J-śC1 

zawdzięazaaie róWl!iież w fJ(!W

nym stopiniu zdrowie lub 7.<>
clowolenie. 

. 

lek gim!Ila.stycznych. spodenek 
tcy!kotowych - o nie n.a,jczęś

c:ej pyt.ają kli-enel - poza tym 
maiteraców pneuma-tycrmych, pi 
łek i rakiet do teni<Sa, a ta•kże 

ko\Slli-umów dwuc:zęśdowych z 
przędzy helanco. Mimo to na 
braik klierutów nde na·rzekamy. 

lem sklepu, (st) 

PrzyQotowania do Kongresu Mody 

* 
* 
* 

72 kreacje polskie 
Przewaga modelek z Łodzi 
Moda młodzieżowa 

Niestety, nie w Łodzi. Stolica znowu poTcazala· j~Tc 

można w sposób estetyczny prowadzić sprzeda.ż 'uli~z
ną owoców. Prosta konstrukcja metalowa, daszek z T;,o

lorowego materialu, przegrod11 na kosze i„. to •v•zvstko. 

W Cenrt.ra1nym Laboratorium 
Przemys.;u Odzieżowego w 
Lodzi odbywają się ostatnie 
przygotowania do Międzyr.a

rc<:lowe,go Kong.re.su Mody w 

Sofii. Polska kolekcja obejmo 
wać będzie 72 pozycje, w tym 
60 kreacji wykonan1ych z 
t•kallliin, a 12 z dz~ani;n. Gene
raliny pr.zegląd cale.i kolekcji 
odbędzie się pod koniec br 
w Warazawie. 

bywaly dobre ooony, jem na
dzieja, że i tym ra.zem nie 
wypadn:emy gorzej. (Kas.) 

A w naszym mieście„. ciągle tradycyjne drewniane 

kramy, których wzory za pożyczono od jarmorczno-odpu

stowych wędrownych handlarzy. Może ktoś wpadnie r.a 

pomysł urządzenia licytac,ii tych rupieci i naśladujqc 

stolicę wprowadzi nowy st)l do ulicznej sprzedaży se:o-

nowego dobra owocowo-warzywnego. (z) 

Te projekty trzeba szybko wykonać 

Na Kon,g'l:'esie od.będą się nie 
tylko pokazy kolekcji z poz,z
czególl!lyoh krajów, ale rów
nież wyglosz<M1e zostaną re'"e
ra ty na temat mody. Glówny 
refera.t dotyczyć będzie ,s•to· 
sownego ub:erania mlodziezy. 
Polskim twóroom mody pr7.y
padnie w udziale wygloszenie 
koreferatu na ten temat. 

o 
o 

Azyl dla opuszczonych zwierząt 

Przechowalnia dla czworonogów i ptaków 

Polska delegacja na Między
narodowy Kongres Mody w 
Sofitl sklada. się w lwiej męś · 
ci z l<>dzia.n. Na czele delega 
cji s·tanie dyr. Kulczycki 2e 

Z,iednocrz.enia Przemysłu Od'hie 
żowego. Gros modelek łxldzie 

również z namego miasta ze 
znaną i miłą modelkĄ „Teli
meny" p. Danusią Jędrych. 

Jak wypadn.ie nasza tego
roczna kolekcja, okaże się w 
połowie ozet'Wca, gdyż Kon
gres odbędzie się w dniach od 
6 do 14 czet'WCa br. Poniewa<i. 
dotychczas nasze kolekcje zdo 

Brawo, OSP! 
Bardrz-0 przyjemnie wypad'ba -

ZOot"ganiz,owa•na w rama.eh Dni 
Oświa.ty, Książki l Prasy 1mp.re
za w p.umik.cie biobli ~ewn ym prrz.y. 
ul. Liściastej, p<:>rz.o.sitającym pod 
<>pieką tamte,1srz.ej Ochotnl.crz.ej 
Straży I>oż·airnej. 

Złożyły !>ię . na n'ią odlc!l.yt 
p. Serejsik.iej „O Hen.ryk·u Sien
kiewiC'ZIU" orarz: boga.ta cizęść ar
tysty•c©na przyjęta z a.pla,urz.em 
Pl"Ze'L Ji,crzm ie zgromadlzov ą pu
bli<:IZXl Ość. 

wa.rto tu poehiwalić inicjatyiwę 
Ochotnicrz;e-j St.raiży Poża•rnej, 

która l w przy5"'lości zamie•rza 
pa.trenować podobnym l.mµre-
zom łc·ultura·~nym. A. 

Wprawdzie noa ulica,ch 
dać ko.ni, gdyż zastępują 
o·pieki nad 2lwierzętatn.i 

aktualny. 

naszego miast.a. Cil!r&z mniej wi
je „mcchallliczne", lecz problem 

będ'l.oie jeszcze p.1'2leZ dlugie lata 

Rozmawialiśmy na ten temat z prezesem Tow11rzystwa 

OpieM rutd. Zwierzętami, inż. Henrykiem Kiidzią. 

Powta,rzają się niemaol stale Nąt diom.O!W)'cll. przez icil 

wypa.dlki maitrebo<Wania :ziwie- wba.ścicieli lub u,ży1llrowiruilków, 

Słuszna troska 
o gołębie 

Nie mamy, nie.sitety, w łJOdrz.i 

tyle „mJej9kich" gołębi, 1.J.e ma 
Warszawa crz.y Koo.ków. Tym bar 
dlziej wymagają one opieki 1 cią 
glej 1Jroski, aby się u nas do
brze cczuły i a1by·... było ich co
raz więcej. Naidają e>ne boowjem 
mias.tu specyficzn.y chara•kter i 
w ogóle robią mile w1rnżenie. 

Dlaotego wta.śnie rz: urznaniem 
odnotowujemy fakt, że 15 · bm. 
dlo dyżum•ego portiera ZPB Lm. 
Ma.rohlewskiego prey ul. Ogiro
de>wej 17 2lgłosili się p„p.: Sta
nisła>w Czajika i Jerny Srolairnk 
z prośbą o powiadomi,e.nie mili
cji, że szofer t•a1ksów,ki nr bocrz;
ny H4 prrz:ejee>hał przy rz.biegu 
uHc 0gJrodowej i Gdati&kiej trzy 
gołębie . 

Dy•rekoja z,PB im. J. Mar
chlewskie·go przesłała pis.mo do 
KD Łódź-Ba•luty z proi•.:ią o skie 

rov1/1a1nJe sprawy do Kolegium 
0l.1Zekającego, celem prn:yd<ładne 

go ukaravia co najminie\j ni-e
uważnego srzofe'l'a. Ba•rdrzo sł·usz-

nie! J. P. 

Wożnioe biją l.ronie, które nie 
mogą uciąg.n.ąć :zibyit wJellkie.go 
ciężaru. W bestia3'siki. spos.;b 
nieraz ZJ!lęcają się 1u.dzie nad 
ko<tami, :p.sami i ptaC'towem. 
Falk.ty te nie na,jlepiej świad

czą 0 k·ul.turze fyeh W\SIZYISlt
k!ioo, którzy uwaiżają, że Zlwi.e 
rzę domowe, to nie przyjaciel 
człowiek.a, a jedynie środek 

któryni .s.ię zarobikuje liub ozer 
pie z niego dochody. Można 

więc wykarzystyiwać swoją 

prz.iewagę fizyczną 111a<l stwo
rzeniem, które mówić i skar~· 

żyć się niie poitirafi. .. 
ł„ódzikie 'l'owa•zystwo Opie

ki nad Zwierzętaimi roziwi.ja 
swą działaJ.ruość w trzech glów 
nych kierunkach: uświada:nria. 

i rmiw:ija. propagandę p1-zeoz. afi 
sze, ulotki, i>e'Zpośredni0 zwal 
cza fakty z.nęcatlJia s.ię nad zwie 
rzętam.i i ptactwem · p.rzez jn
spektor6w, którzy dZiialoa.,ją 

p.rzy p1>mooy MO oraz sprawu 
je opiekę nad zwierzęta.mi o-

i~~zonymd, 741ot1Jiedbanymi I 

pomogą man doły? 

----------------------------
A może 

Waga -automat 
czy magazyn rupieci? 

Dość wspomnieć że rocz.n1-e 
około 80 tys. wipl~a do sl<ar
bu państwa z tytułu kair n.a.ło
żonych na liudzi, którzy zne
cają się nad zwier,zętami. To
warzystwo ma. zamia.r w tym 
roku urucboom;ć na ul. Bruk.o• 
wej tzw. a."ZYl dla zwierząt. 

Bed'zie to miejsce. w którym 
odpowied1ni persoinel opieko
wać się będzi:e opuszczony

m i. bezoa.ńsk·imi i chorvm-i 

Póltoira kilograma prz'"n- dokładna, że ozęsto n1e m<:>ż- 7lWierzęt.ami, a · oprócz tego 

K<JiSz:t;y są niewielkie. gdyż wa 
ha,ią się w gra.nicach 50 tys, 
zł. Uważa.my, że :.a kwota., 
która nie przewyższa. doch<>'" 
dów z kar nakładanych na. 
wandali, którzy źle obchodzą 

się ze zwierzętami, P'OWilnna. by.S 
p.rzez Prereydium Ra.dy przy
znana Towarzystwu, gdyż azyl 
jaki pQ1Wstanie na Brukowej, 
jest dla naszego miasta bard-zo 
potrzebny, choćby ze wzglę
d6w bumanita.rno..,sanitarnYch, 

Sk. 

._....Z~~-·.· _m} 
w kilku zdaniach 

R ADZIECKI REŻYSER FILMO 
WY I. Aleksandrnw SlJHltka. 

się dziś o godz. 18 w Klubie 
TPP-R, ul. Narut~wic:za 28, z 
aktywem DKF I TPP-R. Po 5111ot 
kaniu film. Wstęp za zaprosze
niem. W RAMACH CYKLU ODCZY· 

TOW nt. e•nergil ją:drowej 

mgr Jerzy Jatczak z Ka.tedry Fi
zyki UŁ wygłosl dziś o godo:. 20 

w lokalu UŁ, ul. Narutowicza. G8 

III p. (pracownia jądr<>wa) od
czyt nt. „Neutrony". Odczyt bę
rlzie ·iluS'trowany. 

ZARZĄD KOŁA STOWARZY
SZENIA ATEISTOW I WOL 

NOMYSLICIELI przy ŁDl\: w 
Łodzi oorgani:>:uje dziś o godz. 18 
od.czyt nt. „Rola ! znaczen.ie 
Komisji Edukacji Na.rodowe.i", 
który wygłosi dr Wł. Bortnow
al<i. Odczyt odbędzie się w LOK, 
ul. Traugutta 18, sala 305. Wstęp 
wolny. 
Z WIĄZEK NIEWIDOMYCH w 

Łodzi 1 Łód~ki Dom Kułt11ry, 
Batuty, ul. Zgierska 71 <>rganl
zu,ią dziś w Domu Kultury wy
s•tawę książki dla nfowldomych, 
poka.z pisania I czyta.nia "~'Me
mem BraiBe'a oraz pomocy w,.kol 
1wcl1 dla niewidomych dzieci. 
Na zakończ.,.nic wystawy otwar 
tej od godz. 15 wystąpi o ii;odz. 
l9 zespół estradowy Łódzkiego 
Okręgu PZN. Wstęp wolny. 

wojen.nyoh 50-groszówek, 120 na .z niej w ogóle korzystać. będzie to przeehowaJnia. 'l'a 

żetonów z barów mlecznyeb. A przeeież wi·illę za ,_ ""n~ ost.aitnia :irrwtyt•ucja jest bar- -
• 

"" "" V - y, - _, \V. I __ "" __ , __ , ___ _ 

żabkt, s.p!naeze biurowe ag-:-af S-Gą ci wszyscy, którzy zamiast dzo Uu>uzi potrzebna. ie e 

ki i ogromny stos' naj- 5-0-groozówek wrzucają do n".cj osób wyjeż.dżając n.a urll:.p, 

rozmaitszyoh molllet {niektóre bla.sZiki, żetony, zapałki.„ Pan ma kła.pot gdzie Z<Jl9t.awić p&i 

pochodzą nawet z ubiegt.e,1w K. M. niemal c<>d.zienn'e mu- kota lub papugę. Na J3ru.k; 

wieku) zmagazynowali si naprawiać wa.gę. N:e po- wej wie,c za ki.lka miesięcy bę 

nieuczci·w~ lodziMie w wadze magają wzmianki w pras:e i dzie można za n'cdużą opłatą 

automatycznej, stojącej w pod radiu. Wandale .są niepopraw- p<>:W&tawic pod dobrą, facho-

cieniach przy ul. Tuwima. ni. A może poo,kuLkują man- wą opieką swego uJubieńoa. 

Ten potężny, c·o najmniej daty? Na skrzyżowaniu tym 'rmdmości. jakie nape<tyka to 

dwukllo,gramowy z,biór mor.et są zawsze funkejcmariu.·:;.zc towa.rzystwo, są natury fiman

i najróżn'ejs;zycb rupi<:ci MO. Pr~imy ieh więc o 0~1ie sowej. Dy:siponiu,iąc skromny 

przynióeł do redakcj; konscr- kę nad wagą i o naklada·n'e mt fu.nduszamj ze składek, b(:z 

wator w.a~i iP· K. M. kar pieniężnyci...'1 na oooby, kló skuteezn1ic ubi.eiza się 0 dot.a-

Niedobrze ... 
Na. ul. Spornej stoją noi·;e 

bloki -niedlugo otrzyml!j(I. 
elewację, wykończenie„. i 
już spl'owadzili się mieszkań 

cy. Nie pomyślano jednak 0 

Oto panorama przedłuże

nia ul. Snornej z widokiem 
na szpital dziecięcy. Na tych 
miejscach, udzie teraz r::iz
ciąga się pustkowie, stanq 
niedluao nowe bloki. 

Foto: L. Olejniczak 

Mies.zikańcy nar7..eka.ią, że r · · · · p " 

n\
·e- e .ią m.5'2iczą . qe z_ rezydium Racty 1\aro.. 

J. P. waga się zac'na, że jest (st) doweJ na l:>udowę tego azylu. i 
lokalu na sklen spożywczy. 

Takowy istnieje dopfu::i 
przy ul. Wo1ska Polsk1P(JO 
za ttl. Przemysłową. Niedo
brze. 

Tc/c.•t: R. G 
Folo: L. Olejniczak 

. ___ , __ , ______ , ________ , __ , ___ , __ , ______________ ___ I 
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2 ODDZIELNE mie50ka
•1ia - z,a,mienię na po·kój, 
ku,ohnia . Oferty pi-seimne 

KoBmTA eto ro=e·go\EKONOMISTĘ ze znajomością branży 'budo
ctziec·ka na stare pot=eb- wlanej oraz inżyniera elektryka. ze z:ą.ajomo-
n a od izaraa:. Ma.łopol„k·a . . . tal „ sieciowych zatrudni Zakład 
2.!.:___goida:. 16-20 7506 G sc1ą ms ac11 - Rol-

ciekawy d11amat psychologiczny 
ada.ptaeja powieści Muskat-Fleszerowej 

„Pozwólcie mi krzyczeć" 
produkcji polsko-niemieckiej (NRD) 

nu1111111111u11n11nuu11111"''"''"''"'"'"'n11na•111111uu1111111111111111n 

Reżyseria: Wanda 
Wykonawcy: Zofia 

Horst 

Jakubowska 

Słaboszewska 

„7373 1
' B1ur.o Ogłos2:e1i, 

Po.ot11lrnwd<a 96 7373 G 
CZĘSTOCHITTVA - 2p:o::. 
koje z k:u.chrlią 1 wygo.dy 
w bloka·ch zamie•nię na 
podobr.1e w Ło0dzi. Oferty 
plisemrne „913 T" Biuiro 
Ogłoszeri, Piotr.ko·ws.J.'\:a 96 

913 T 
z POKOJE w no•wym i>ll
downi·ctw·ie zamie.n ię na 
p~do~ne. Oferty p~semn_e 
„,397 Biuro Og1·0P:iz.en. 
Pictrko·ws•ka 96 7397 G 
4 POKOJE, kucl~n.ia, roz
kl&·dowe. wygody zamie
nię na diwa pokoje. kuch 
nia i pokój. kuchnia lub 
dwa rarz1y po po·ko.ju :z. 
(<uchnią . wy.gody. Tel. 
40S-OO We•Wl!l .. 124, godz. 
7-15 7404 G' 

POMOC domo.wa z goto- Inst1a.Jacyjno-Montażowy Mechanizacji 
-.v:rn!em PoOtr:ze.lJ<na od za nictwa. w Lod:T.J, Piotrko-wska 216. Zgłoszenia 
rerz ina wyjaiud. Zglosze- osób o wysokich kwalifikacjach przyjmuje 
n;.a A. Struga 17• m. 28 dział kadr Pio•trkowska 216 w godz. od 7 
godz. 15-16 7477 G do 

15
. 898-T 

I ~EKARSKIE I INŻYNIERA elektryka z praktyką zawodo-
- • wą w przemyśle zatrudnią na stanowisko 

starszego insoektora d. s. elektrycznych w 
dziale głównego energetyka ZPB im. St. Du
bois w Lodzi. Warunki pracy i płacy do omó
wienia. Zgłoszenia osobiste przyjmuje dzia! 
głównego energetyka ZPB im. St. Dubois w 
Loozi, ul. Gdańska nr 163 w godzinach od 8 
do 16. 2490-K 

UWAGA! 
warna 26, tel. 22.l-66 go-

Dr REICHER specjallsta 
oho rób we<lerycrz.nych, 
skórnych 16-19, Piotrkow 
sl<a 14 7124 G 
Or JADWIGA ANFORO
WICZ &pecjalista wene
rycz•ne, skórn.e 15.30-19 
PrócllJ.1ika 8 7529 G 

Dr NITECKI specjalista 
chorób skórnych, wen€· 

I 
spneidania, Bro-1 ----, r NAUKA I ~~~;c~i l5-l

8
, 6~~ińG 

UWAGA ! crai-na 
12

- 18 ~1 G Samochody -motocykle I -- I K~P K._UR-SY-ka-tego-ri1-am-ator I -ZGUBY 
ke :z.a.mienię na osobowy wodowej, ciągnil<OWE>J DyrekcJ·a MHD Obuw1·em NO SAMOCHOD - bagażów- sk.iej, motoc~t<lowe], e;a- . 

MALARZY literników i ślusarzy zatrudni 
natychmiast PUR ;,Reklama" Lódź, Piotrko
wska 78. Zgłoszenia przyjmuje sekcja kadr. 

896-T 

ZARZĄD SPÓŁDZIELNI 
PRACY BLACHARSKl'EJ 

lub !iprzeodam. Pabianice. oraz rowerowej OJ'.'~a- PAWLAK Zdzisla1w, Pa-
' MASZYNĘ do s!Zycia rę- Pomonl.rn 24 7414 G nizu~e .. LP~Ódzkiz~i~b biaoice, ul. Ostaim"-2 27 

ZAWIADAMIA' ZE 
' 

ka'W'1C<Zek kupię w do- MOTOCYKL „Ja1wa" 350 P"ZYJIDU]ą. z Ł dz' zgubił legit. PKP nr 
i>rym &tanie. Tel. 327-23 '10 16 używ1a1ny sprrzedaim. Motorowy LP w ot li 491876 7363 G 

Tel. 244-14 7387 G' ul Piotrkowslta 125, e . 

SKLEP OKAZYJ N EJ SPRZEDAZY 
7369

G MoToCYKL mal'ki BMW ;,G,:-57za~o~~~~~~ ~~.~~~ --- ul. Nawrot 32, Łodzi, 

nr 720, ul. Główna 53 
ul. P.:zgowska 316 7384 G kl 68, tel. 310-88 coctzien-l SPRZEOAZ.-'' 35\l pi•linie sprrze.dam. Łód7., CÓW Łódź Al. Kościus.z- I no·z·NE I 
SAMOCHOD „Warszawa" n:e w godzinach od 9-16 
s.prze-d1a1m. Wiadomość - Rozpoczęcie kursów w ~---------_. 

w 
tel. 237-08 

podaje do w1i.adomości tz<linieresowanym, 

że z drniem 2 maja 1960 roku: został zaoi;>atrzony w nowe przecenione 
cbuv-rie letnie produkcji pm.emysłu pań

stwowego i spółdzielczego. 

PIANINA, fo1rbep1i·a1ny s'troi 
przeprowadza gl'unto.wroe 
remonty Ste..t.1isila1w K1.tle
SZJB, 22 Lipca 13, tel. 
350-93 915 T 
MASZYNĘ żakardo1wą 800, 
n1e1chanicizną ora:z prze·wi 
jarkę ina jedwab i ba.we.I
nę sprzeda1i:n. Wia?omość 

ozo1rków, De,i.erżyńsikiego dniu 21. V. 1960 r. 2435 K 

Ceny bardro niskie. Pełny asortyment obu

wia. męskiego, damskiego i dziecięcego. 

2591-K 

[łll OGtOSZENIA DROBNE Ili 

I<onstc:.1.1tynow, Z-e1riom-
skieg.o 44 ~396 G 
PIANINO ma•riki BecJl
stei1n sprzedam. Łódż, Ki-
li11.s.:kiego 30-24, Bob1ro-
wi·CZ 7288 G 
FORTEPIAN „Feuricl1" 
bardzo dobry sp.ru.eda1m. 
Ul. wsc.ho·dtnia 61-3, go
d'Zina 16-18 7348 G 

2:;, tel. 50, Drapiń.s<ki 
7381 G 

,,JAWA'' 250 ccm o·raz 
pia.c 1.0(}0 m k.w. w Ko
luszkach sprzedam. Wia
djom.ość Felicjanów Stary 
36 k . Koluszek, Wies.łiaiwa 
Ja.necrzek 7377 G 
SAMO-CHÓD osobowy-ka 
briolet s.przeda·m <lie.dro
go Jair·ac;z,a 55. Ogilądać 
po 15 7372 G 

SAMOCHOD os.o·bowy -
ma11·ki Willys. stan dol:>.ry 

cześcl "l•1paso·we 
sprze.ctaim. Wiaido·mość 
Zgierz, Narutoiwicrze li, 
m. 5 7343 G 

PRZYSTĄPIĘ jaiko wspól 

PRAGA cza.rek. Oferty pisemine r I 
n' k do dużej h.od<Jwli pie 

„7415" Bi·uro Ogłoszeń ._ _________ „ Piotrkowska _96 ____2'.1-15 _ G 

GOSPOSIA Jubląca dzieci 
potrzebna. Ka·sprza·ka 55, 
m . 29, bl. 66, godz. o.d 17 
do 19 914 T 
AKWIZYTORA lub przed 
st2'wicie1a posz.ur'\:u,ję na 
woj. lód:z.l<ie c1o ro;z.prov:a 
drl.emia galc.nterii met.a.lo
wej. Ofe!·t~· 11:5:11-owne kic
ro,wać Kid7.i·ńslri, Ł6dż, 
Pa1-y„ka ll-5 

OSOBA, która w dniu 
4. V. 1960 r. w Domu To
wa1rowym nr 4 PSS-Art 
Przemysłowe w Łodrzi, ul 
Piotrko1wska 53 kup.iła 
plaszcrz. damsiki za nr pa
ra.genu 867037. omyl,kowo 
sp12ed.rmy ja1't10 I ga.t1u:n.e1k 
pros?Jo1na jes.t o p.r:zybycie 
r.lo wyżej wym. skle·pu w 
celu otriz:rmani.a Zl\1./lrotu 
różni1c1y ce10y z1ł 50 

7353 G 2584 K 

1. Rozszerzy! d7..iał usług dla świata pracy 
w zakresie reperacji artykułów gospo
darstwa domowego z blach . 

2. Uruchomił dział remontów chłodnic i ka
roserii samochodowych "''ozów osobo
wych ze szpachlowaniem pod laki~r. 

3. Rozs-zerzył zakres usług przemysłowych: 
krycie i smołowanie dachów, obróbki 
blasza1ne oraz wszelkie robc·ty wentyla
cyjno-wyciągowe, osłony do maszyn itp, 

Ponadto spółdzielnia nasza produkt;je 
masowo: 
a) Kosz.e uliczne na odpadki (wywrotk;). 
b) Kosze do śmieci dla pomieszczeń uży-

NIERUGHOMOSCI 
DOMEK jecln.o•rodZi1nny rz 
ogrcdom, 2 pokoje, kuch 
nia, weranda, sp·rzeida·m. 
Nowe Zł·otno 1 Ga•I"'ni"ZJOn.o
wa Sb. Mieszkanie na :z.a
mia.nę 741.3 G 

WÓZEK dzi•ecięcy wlo•stki I I 
~~:,eir~'r:11;!1iś~'"~~7~1'1Z; ___ LO_K_AL_E__ 111 PRACOWNICY POSZUKIWANI Ili 
SYPIALKĘ - izlota borao-

tkowych. 
c) Plywaki toaletowe. 
d) Piekarniki oraz blachy do ciast. 
e) Wózlci transportowe 2-lrnlowe (ma;:!a-

DOMEK jedl'l.orn<Whnny .w za, stół. 6 k=eseł, moto~ POKOJ z kuc·hmrią -. o:a
Lo<:Lzi lub okoli-cy kupię. DOM jedne>rodz,i,nny z wy roweir „Simsion" nowy wi m1ernę na dwa pokoJe Il 
'\'iactomość Nairuto•wi1c;za I g-0datmi spl'!Z.edaim. Łódź 1 OO;.ocwy sprzeda1m. pj-0flr-I tcuchn11ą. Tel. 327-23 
30, Ta.rika 7350 G 12, Rudrzka 4 73<1S G I kows<k•a 93-13 7451 G 7370 G 

~~~~~~~~~~~~~...,...~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~' 

. WA"'NE TELEFONY MEW A (Rzgoiws!.<a nr 94) 
~ . - ·'j} „Wą.wóz gror1;y" prod. 

()głoS'll'nia telefo- 311_50 L9n 7J n.1z~e11. "1.EIJV. ~~~~~~s~.iek 1~~~w. od 
niczne 09 fi'V • :fQ, 8t li,. STUDIO 1Bystrzyc1rn 7-9) 

Pogot. Ratun~owe 07 ! z · &. - SX:EL - „Tajemnice alkowy" -
I'ogot. M!llCYJDe 08 ~ KINA II KATEGORII pro.d. fratJ.c.-wl. dOIZJW. 

•Straż pozarna 
292_22 . od lat 18. g. ,17.15, 19.30 Kom. MleJska MO 

1
1'.om· Ruchu Dro- . . ADRIA (Piotrkowska 150) POLESIE (Fornalskiej 37) 

• gowego 516·62 , „Komisarz i róże" prod. „Na zawsze" prod. USA 
, Pryw. Pogot. Dziec. 300-00 :franc., d07JW. od lat 12, do?Jw. od la;t 14, g. 16, 
Pryw. Pogot, Lek. 333-33 . g. 16, 18, 20 18.30 

MO-I 
555-55 MUZEUM SZTUKI (Więc- DKM (Na·wrot 27) „Luna- :f. :{. ·X· 
359-15 kows•kiego 36) g. 14-20 tycy" prod. polskie.i, Uwaga! Reipe<rtua!I" spo-

1\IUZEUM ARCHEOLO- dozw. od lat 16, g. 16, r.z.ąd7Jo.no na pods.ta~vfe ..-;E Aa T_.., GICZNE I ETNOGRA- 18, 20 komu1nilk·a1tu Ok:r~gowe-
• "' /"W. - • 1''1CZNE (Pia<> WoJno- DWORCOWE (Dw Ka.li- go Za01zą,du K.hn 

y ( 1 ści 14) g, 11-16 sk:) „Przez p'.,,stynie * :f. :;. 
TEATR . NOW W ęc- :{. :{. .„ Azji" prod. rad.z.-chiń- PRZEDSPRZEDAŻ b.lle-

! 
icowS1k1eg<>,, 15) g. 19·15 zoo - crzyn1ne g. 9-20 &l<iej dozw. od Lat 7 g. tów n.a 2 dmi naprrz.ód 

. „Kuglar-J:e ;Jfo :{. .;i. 10 u 12 13 14 15 16 do k.'1.1: „Bałtyk", „Po-
TEATR im. JARACZA PALMIARNIA - cizy111n1a 17' iŚ 19' 20' 21' ' 

1 

Ionia", „Wisła", „Włók-
' (Ja.racza 27) g. 15.:JO g lO-lR · • ' 

1 

niarz", „Wolność'' - w ' U . kl . przepió.recz . . GDYNIA-STUDYJNE (Tu- Ośro.dJku U"~ug Fl•lmo-
ka'~Ie a l~u „Bunlt na. !\.""J:"'!~ 2) „Zezowa>te sz~z~ wy1ch1 ul. Glówma 8, 

, .g. . " Jl sc1e prod. po1\skie1, go.drz 12-18 
okręcie „c.ame 1: A ctmZJW. od Ja.t 16 g. 9.30 · 

OPERA - n1eca:yruna - I( I 11 45 14 18 20 15 p · 
':I'EATR POWSZE~H~{) gi:ai~ ctia <l~j.m.lodsizy~~~ 

(ul. Obr. StaJ.ingrauu. ~ • • -- Pajacyk i Pikuś Kra c+l PTEll 
' g. 19.30 „N<>ra" (goscm- ;~iec Nitecllka", ",;Trzy 1,·+' .. , .A, ' 1 ~ 

1 aw wys.tępy Elzbiety KINA PREMIEROWE mia.steczka" Scigam 
B?l'Erz.cztnv&kiej) ko-ta" Dziadek i żn 

'~EATR ROZMA~TOSCI BALTYI"' (Narutowicza 20) raw" 'g. "16, 17 - Plotti<owska lS3, Armil 
~ll~cn1.u5'llk1 4a) meczyn- „Tamango" prod. franc. HALKA (I~rawiecka '3-5) Ozerwo111.ej 53 Llmanow

'OPERETKA (Piotrkowska do2lw. od lat 16• ~a·~~:3~~ „Wraki" prod. polskiej, skiego 1. Pl.' Wolnosci 2, 
243) g. 19.15 Cnotliwa ma, g. lO, 12·30• 1 ' dOIZJW. od lat 7, g. 16, Pl. Po·koju 3, Rzg-0·ws1ka 51 
Zuzanna" " 20 „Ich wielka miłość"' - Gdańska 23 

"l'EATR 7.15 (Tra1Ugutta 1) POLONIA (Plotti<OW~ka prod. USA, dozw. od A. s. Al. KościUSllki 48 
' g. 19.15 „Kariera" 67) „Wszystko o Ewie'~ lat 18, g. 18, 20.15 pełni stałe dyżury nocne 

•(ARLEKIN (Wólcu..ańska 5) prod. USA do~. 0~7 i:s MŁODA GWARDIA (Zie-
g. 1_7.30 „Kuglarz w ko- 18 g. 9.30, 12.lo, 15, · · Jona 2) „Rywale przy 

Dyżury szpitali ro.nie" 20.30 kierownicy·' prod. NRD, 
I ł'JNOKIO (Kopernika 16) WISŁA (Tuwima nl' 1) dorzw. od lat 12, g. 9.30, 

g. 17 „Bajka chińska" „Teresa Raquin" prod. 11.45, 14, 16.15, lR.30, 20.45 POŁOŻNICTWO 
TEATR ZIEMI ŁODZ- tra:no. dozw. 'od lat 16 ODRA (Pr!Zęctza1ln.ia1na 68) Polesie - S<Zlpital im. 

KIEJ (KopermC<a 8) g. g. 10, 12.30, IS, 17.30, 20 Bądź moim synem" _ Mad·urowicza (ul. Forna\-
si~ „z~~i~~G, WŁOKNIARZ (Próchnika prod. radz.. do:ow. O•ct '11.<iej): Sródmieście i Wi-

dnia" s6) <lie.c' ~aeho- 16) „Oddajcie mi dzie- lat 12, g. 17 i 19 dzew - S2lpita1\ . im .. dr 
prWNICA 59„~- t !k cko" prod. NRD dorzw. POPULARNE (Ogrodowa ~-Iele~y '\Y:?lf (Łagiewnicka 

"ska 262.) niecv.yn~~ ~ O'W od lat 14 g. 10, 12, 14. 16 16) Gość z zaświatów" k4-36), Go.na orarz pacie·nt 
18, 20 . d" t anc dOl2lW. od i ,;iatezące do Porachm pro · r ., . K przy ul. Sędrz;liow-

- - WOJ,NOSC (Przybysizew- lat 12, g. 16 S<kiej - SrzpitaJ im. Cu-
:~ rią ;· ~ ski€go 16) „Oko za oko" PIONIER (FranclSZ1ka11sk~ rie-Sklodow5'kierj (ul. c.-

\ 
K :F• prod. fra,nc„ do:z,w. o:? 31) „Meksyk w ogniu S!<lo'dows•kie-j ló); Bałuty 

I 

Z: a."=-•--~ ·.:= la.t 18, g. 10. 12.30._ 1.~; prod. meksykańs·kie.i. (['ozoS<tala cizęść) - Svpi
„Rzym„kle . opowlesc1 doziw. ou lat 16, g. 16, lal lm. Jordana (P.rz.yxod-

FILHARMONIA (Nairuto- ~~d·d;,~.sk~~1 '1a~a~5ora- 18, 20 in:c.za 7). , 
.wi.crz;a 20) g. 19.30 XXXV 17 w 20 ' g. POKóJ (Kazimierza nr 6) C'htrurgla. S:zipftal I.ro. 
ikoncert symfo1niczl!ly - · ' „Za-loga" pro.d. polskie.i ~~ ~l~~gowa, ul. Wólcza1i 
orkiestra PFŁ. Dyry- ATRY-LETNIE (Sienlkle- doziw od Lart: 7, g. J6. a 
gent _ He•rnryk Ceyż. wl-cza 40) „u progu ciem o ~iejsce po.d słoń- Interna: Szpital 1m. dr 
So.J. - Halhna 'Lu1kom- ności" prod. a.ng„ doz,w. ~em" p~od. a•n1g., ctioiz•w. ::::i·Silc4hera, Ul. Mili-Ol'lo-
sk.e. Prog·ram: Ter-Tate od lat 18, g. 20.30 - Ki- od Ja.t 14, g. 18, 20 Laryngolo I • 
iw·o.sjan - I Symi'on:·a; no C<l.ynne tylko w dł1i OKA (Tuwim.a 34) „Łow- N. Barl!cki,!.,30• S:z,p. im 
Mozart - Allełuja; pogo.dne cy tygrysów" prod. cińsldego 22"' ' Ul. Kop-
Bloch - Espresic.1i pe•r r dz d d lat 10 Ok SO'f>l'~"10 ed or.cl>estra; KINA I KATEGORII a ., 97JW. o , Ulistyka: Szpital im. 
Strawiński Swięt'O g. 16, 18, 20 ~„ BarLi-ckiego, ul. Kop-
wioony. MUZA (Pabia•nlcka 173) l MAJA (Kilińskiego 178) cinskiego 22. 

„Fałszerz" prod. czecho „Czerwony sygnał" - Chirurgia dziecięca -
słowaokiej, doZlw. od lat prod. wloskiej do'lJW. od Sz·pi-t.aJ im. Konopnlc1kiej, 

' ~ 16, g. 16, 18, 20 lat 14 g. 15.30, 17.45, 20 ul. Sporna 36 

~WYSTAW'\/· PRZEDWIOSNIE (Z REKORD (Rrigowslrn nr 2) &Laryn!fologia dziecięca: . ' . ' · 1~ skiego 74) „Śte.,.;;:~~= „c.zarci żleb" prod .• p~l ui:p~a·;,;:;i· Konopni-okiej, 
_ sy" prod. NRF doorZJW sk1ej, ct.oz1w·. od lat L, ~· P a 36 

· . ' · 16. „Umberto D" p1'0d. 
GKO (Tuwima 34) Wysta- od l>Vt rn, g. lS.30, 17.45, Włoskiej dOOW od la.[ ADRESY AMBULATO

wa Daorwinowska p. n, 20 18, g. ia, 20 · ~Il?W pomocy wiec?1oro-
,.o pr>wsta1wzniu ga•tu.n- ROMA (Rzgr>wsil<ll n:" 84) SOJUSZ (No-we Zloimo) J:i~lnt~~ poszczególnych 
ków" crzynna 9-18 ,10jclec narzeczone.i - „Iwan Groź.ny" I seorl.a, · 

JIUBLIOTEKA UNIWERSY prod. USA, dorzw. od lat Pro•d. radrz.., d'orllw. od Godzina 19-22 Sróll-

łjCKA (Matejki ~4-38). 14, g. lO, 12' 14• 16• 18· lait rn, g, 17, 19 mieście Piotrkowslta 102, 
ysta•wa pn. „Prasa 20 SWtT (Bał,uc<ki Ryinek) tel. 271-80; Widzew (dzle-
zka w latach 1863- S'l'YLOWY (Killńskiego „Noc poślubna" pro.d. ci - Armil Czerwonej 15. 

1941". Czynna g. lS--19 !23) „Zezowate szczęś- polskiej, cl-012Jw. o·d la1t 16. dorośli - S©pitalna 4) tel. 
SALON WYSTAWOWY cie" prod. polskiei - g, Hl, 18, 20 353-23; Bałuty (dziec! 1 

PTF - ul. A. Struga 2. doz.w. od lat 16, g. 15.45, dorośli) - Z Pacanow-
Wystawa fotogratlki 18 20.15 s•kiej 3, tel 541-96: Górna 
red. Olgierda Galdyń- ' KINA Ili KATEGORII (dorośli I dzieci) LeC'bni-
sklego pt. „Italia jesie- ZACHĘTA (Zgierska 26) cza 6. tel 427-70: Górna 
nią", crzyl!ł1a codzie•nr.J;e „Nocą, kiedy przycho- LĄCZ_NOSC (Jooefów 43) rctorośli) Piotrkowska 269. 
od godz. 11-13 i 17-21 dzi diabeł" prod. NRF. „TaJemnlce alkowy" - t~I 406-55; Palesie (doro ,1 
w ponied.Ziall<i i piątki dozw. od lat 16, g. 9.3~. prod. fr~nc -wł. do:z.w <1; t dzi<'cil Al Kośclus.z- ~ 

od iOI& U-.li ll.45, 14, 16.l~. la.30, 20„~ OJ<1 lat 18, i· 19.3'1 kl 29, tel. 3ii7-3i, r_ 

4 WYSOKO WYKWALIFIKOWANYCH mu
rarzy-tynka.rzy oraz 15 zbrajarzy przyjmie od 
zaraz Lódzkie Przedsięoi~rstwo Robót Inży
nieryjnych. Zgłoszenia przyjmu,ie dział zatru
dnienia, Łódź, Zachodcnia 31, pokój nr 6. 

847-T 

TOKARZY, polerowników, Ja.Icierników, ślu
sarzy, pracowników niewykwalifikowanych 
oraz starszego księgowego na stanowisko kie
rownika kontroli i analizy, obezinanego w 
przemyśle metalowym zatrudni od zaraz Wi
dzewska Fabryka Maszyn Włókienniczych 
„Wifama" Armii Czerwonej 89. Zgłos1.enia 
przyjmuje dzial !kadr od godz. 8 do i5. 

882-T 

zynmve). 2588-K 

PRZETARG 
Przedsiębiorstwo Za.opatrzenia Tcchniczllego 
Handlu Wewnętrznego, \'Varszawa, ul. Nowo
grod.zlca 31, cgłasza przetarg ua SPRZEDAŻ 
DŻWIGU towarowego, elektrycznego t)\.pU 
BZUT, nośność 1,5 t„ napęd wózka elektr/~ 
czny, napięcie robocze 220-380 V, szyb kon
strukcji żelaznej, wys. 2 piętra, 7..ainstalo·wany 
w Oddziale Woj. w Pabianicach, u.lica Pio
tra Skargi 35. Nabywca dokona demontażu 
we własnym zakresie. Do przetargu mogą 

TYNKARZY, betoniarzy i robotników niewy- pi·zystąpić instytucje państwowe, spółdzielcze 
kwalifikowanych zatrudn;t natychrruast Ló- i prywatne. Ofei·ty należy skladać w Przed
dzkie Przedsiębiorstwo Budownictwa Uprze- siębiorstwie Zaop. Techn. Handlu ·we>vn., 
mysłow:ionego w L-Odzi, ul. Urzędnicza 45 Warszawa, uL Nowogrodzka 31, do dnia 1 
Zgłoszer:i.a przy,imuje dział zatrudnienia I pię lipca 1960 r. 2544-K 
tro, pokoJ nr 107 w godzinach od 7 do 12. 

775-T 

INŻYNIERA !l'la stanowisko mechanika z 4-
letmą praktyką_ lub technika z IO-letnią pra
ktyką zatrudni Brzezil'iskic Przedsiębiorsf,wo 
Przemysłu Terenowego Materiałów Budowla
nych w Brzezinach k. Lodzi, ul. 15 Grudnia 
nr 40. Warunki do omówienia na miejscu od 
godziny 7 do 15. 2531-K 

30 LADOWACZY do tran1S1portu, kierowców 
s~;ncchodowych na wozy ciężarowe i. wywro
tki z I, II kat. prawa jazdy oraz kierowców 
na ciągniki z kat. III lub ciągnikowa zatrudni 
od 7;araz Łódzkie Przedsiębi<lrstwo Transpor
towe Budownictwa Lódź, ul. Ka,rolewska 33. 
Zgłoszenia przyjmuje sekcja kadr w godzi
nach od 7 do 15. 2564-K 

WYKONAWCY na regenerację wałów korbo
wych do m0top~mp poszukują Lódzkie Zalda
cly Sprzętu PożaTowego w Lodzi. ul. Wólczań
ska. 241. Bliższych informacji udziela dział za
opatrzenia LZS Pożarowego telefonicznie 
474-36 w. 7 lub osobiście w przedsiębior
stwie. 2566-K 

KIEROWNIKA magazynu zbytu i Jderowni
Jca księgowości materiałowe; zatrudnią na
tychmiast Lódżkie Zakłady Kinotechniczne w 
f_,cdzi, ul. Nowo-t;ki 41. Zgłoszenia przyimu.ic 
dział kadr. 2567-K 

KIEROWNIKA dzi.alu trmnsportu (mi:nimum 
wykształcenie średnie) z długo!eLnią prakty-

Obrona pracy doktorskiej 
DziekaiTl i Rada Wydziału Lekarskiego Aka

demii Medyczmej w Lodzi, podają do wi.ado
mości, że w dniu 7 czerwca 1960 r. o godzinie 
19 w sa1i konferencyjnej przy AL Kościuszki 
nr 4, odbędzie się publiczna dyskusja nad 
roziprawą doktorską lek. med. Leona. 'Wo
łodźko pt. „Bolesne miesiaczk-0wanic ze sz-cze
gólnym uwzględnieniem· 1ego zagadnienia 
wśród k~biet pracujących w pnemyśle". 

Promotor: prof. dr J. Sierc«zewski, recen
zenci: prof. dr Stanisław Krzysztoporski i 
prof. dr Roszkowski. 

Z pracą i opiniami recenzentów m0żna za
powiać się w Bibliotece Aka<l.emii Medycznej 
w Łodzi, Al. Kościusz.ki nr 4. 
Wstęp na rozprawę wolny. 

2592-K 

Wyrazy głębokiego współczucia ko
le2lance LUCYNIE WOŻNIAK z powo-

ilu t.ragi~ej śmierci 

SYNKA· Wojtusia 
składają 

ką, ze znajomością dzicdzi,ny 1Ta·nspoi1:u kole.io-1 I 
wego i samochodowego, rcbotników do cięż-
kiej brygady wyładunkowej i za?adunikowej. 920_T 
mistrza farbi.arni, mistr7la. drukarni. mistrza 
~zczolilrnwni i draparni, mistrza apretury ko- illlm••••••••••m•m•mi•••=••l'lll-lli 
lorowcj, drukarzy oraz robotników niewy-

ZARZĄD, RADA NADZORCZA, 

i PRACOWNICY SPóLDZIELNI 

„ZBIERACZ". 

kwalifikow.anych - zatrudnią natvchmiast 
ZPB im. .T. Marchlewskiego w Lodzi. ulica 
Ogrodowa 17. 2562-K 

. 
INŻYNIERA lub technika budowlanego z u
prawnieniami i długoletnią praktyką na sta
nowisko kierownika zakładu zatrudni Za-
kład Budowlano'-Remontowy PGR w Ro~o-
wie pow. Brz~iny. Zgłoszenia prz:v.imuje Wo-
jewódzkie Zjedncczenie PGR w Lod?;i, sek
cja kadr, pc1kój nr 25 ul. Póhnocna1 27-29. 

2576-K 

Wyrazy głębokiego współczucia. inż. 

MARIANOWI MĄDALSKIEMU z po
wodu śmierci 

ZONY 
składają 

PRACOWNICY DZIELNICOWEJ 
PRZYCHODNI OBWODOWEJ nr I i Il 

LODź-śRODMIESCIE. 
7595-G 

DWIE KUCHARKI na kolonie letnie zatru-1 
dni Przedsięł>ic,stwo „Instalacje Pr·rem;vsło
we" w Lcdzi, ul. Wólczańska 158-lllO. Zgło
Penia r,rzyjmu iP. dzi.al ekonomiczny, pokói 

nr 10 od 7 do 15. iltl-T -------------=--•·---
• 
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Ta porażka nie orzynoc;i młodzieżowcom uimv I Jubileusz 

Polska-Anglia 2:3 (1:3) !t~~~~~mrsro:~~ 
Mamy aż Ji kandydatów 

do tytułu mistrza Ili ligi 
Kiezwykle in,:eresująco zapo- Jak mofa1a. z powyżsr~go 

l'.foż,e ktoś wre.s.z.cie znajdzie z NRD - L-eroll tym razem b~-ł .strzelając z odległości 20 m. ~ 
argument, którym p~z·ekona niiewidocz:ny. podwyż.>-Zył wynik na 3 :1. . 15 czerwca odbędzie się wy· 

wi.nda. s:ę wyścig czołówki HI wnioskowac po Q.z;,<;iejszej dz10 
l'gi pilkar.."k.iej. K:g<ly bowiem wiątej już kolejce spotkań, w 
jesz,cze nie ob.serwowaliśmy tabeli mistrzowskiej me są WY 
p-cdobnej sytua.cj i. Przypatrz- klucr.one poważniejsze prze.o;u· 

PZP:"l', ż.e w Pol.s.c<: poza Wal'.\.<:z.a Polacy rozpoczęli mecz jak Po zmianie pól do głoou d~h jątk-0wa urł>czystość sportowa . 
Wą is~ni0ją j<o\<;zc.z,e inne <>6rodki gdyby .~tr>Cmowani i;lawą swo- Polacy. W 49 min. Myga o!crzy- W dniu tym redaktor Kazi· 
pilkar.s:kie, którym t~ należys.'ę ic.h p!"Zk:c.i1wn'ków. Akcje nasze- mal piękną c.-ent,n: z pra·w.ego mierz Rozmysł-0wicz obchodzić 
jakaś impr.eza. Bo do;irnwdy u- go ataku za·trzymywaly się na sk.rzydJa· i glU.wką poolal piłkę b<:dzie jubileu!><z 35-ler.ia swojej 

my s'.ę tyllw ta.~IL Oto p1e1·w nięcia. Rm. 
s.zą trójkQ, w sikła<l której wch0 
dzą KolcjaTz, W1ó;rni<irz (Pa
bia.n!oe) i Wlókn:.ait·z Cf,ó<lż;, 
dzi.eli od drug'.ej - Widzewa. 
P'l'C i Cza.mych (J{a<l!om.sko J 
różnioea jednego za,Jedwie punk
tu. Hywailizacja w'.ęc niebywa 
la, nnplc;cic nic inniejsze. to
t€ż nic c:z;.wnego. że przeciwni 
cy najbliż.szych sip·o·tkań ceni'\ 

-Gtaw'.czne o~ganizowani·J poważ przedpolu bram.ki Macedo, Po- do bramki Macedo. Od tego mo- mac;o.· dzienn.i.ka,r~kiej ; na n!-
niej&zych m~czów w stolicy mija danca polsk;ch p'lkarzy, idące meintu rozoo~zela się zdccydowa \i·ie &p()i·toweJ . BBTS wpłaciło 
&ie z oclom, zarówno propagan- w wiek.-:ZoQ·::;C"i w P'OP'l'ZCk bois:J:a, na prz;ewa.ga Polaków. N' •E.s.tety, Jubileusz red. K. Ro„.i;nyslo-
dmvym jak i kasowym. :;tawaly s.ię latwym lupem szyb na.pa.stmicv nas?..ej drużyny nie 1000 zł na budowę 

szkół Tysiąclecia 

War.;iz'twa m1aJa już w tym ro kich obrońców an.g\el8kich. potrafUi oelnie slrz.elać. Sykl.a i wicza wiąże się ściśle z histo-
ku Możno:ić ogląda,n:a nasz.ej rc Myga zaprzepaścili świetlne oka- ł rią sportu łódzkiego . 
prez.entacji m!odzi·eżowej, n'..a W 10 min. gry O.mzlo sI

1
:-,u- zje. l o da,lszych szczegółach zwią-i· 

p~.zkodzil<> to j-edna!~ PZPN !owal jedn.c,50 z n.apastn; '°''. •Wp.:-awdzfo Polacy raz poslali zanych z tą uroczystością po-
prz.ydz'.d'.ć j.ej jes.z= jedn-ej. angjelsk:ch ·- F,a.stham z rzu-:i p'lkę do br.a.mki Ma<.~do. ale sę- wi:idomimy naszych czytelni-
chociaż i.nn"'l miast.a, któr.ę mo- kan:iego uzyskał prowa<lze1tie dz'a nie uznał jej punktu. po- ków w najbliż.szym czasie. 
glyby mu zagwarantować zn,,- dla Anglii. !l'ioważ uzyskana została z po-
cznie w!ęk.-.ze oo;ągn'ęc.:e ka&.:r IJ€cyzj;i sędz'ego bulgars.kie- zycji spalonej. --

sob:e ich wyn~ki c!Josłownie na Bawili ost&~nio w Łod!zi 
V\rage; zlota. ~Jtc:.·vV'i.ci.ele BBTS - k1ubu, 

· walczył w t-0\\·2r2yskim 

przed
który 

meczu 
we =ekają latamL na podobną go - Kirja"mwa, którą zaną-

~ajw.ęks,7,e zairrrt<":e-'{>Wail"li.e b.oksernl<im z G.wa·rdią. 
skup:a s'.q w-Okół meczy ·wlók-

okazję. dził rz.ut na bramkę pok.ką, 
Ivkcz repr>C...uentacjl mlodzioeżo- ."'!J'Vtkala s•q z d<?zaprnba'ą wi

wych Pok.ka - Anglia w każ- downo . w trakcie meczu sęd'-ia 
dym i.1u1ym mieści-e: Poznaniu. Kirjac{O\A' wy-dał jeszcze w1<?le 
Wroclawiu, Lodzi, bądź B.z,eszo- orZ€czei'l pod.!egają<·ych dys\>:ll
ww odb;·Jby się ptzy wypd.nio- .sji, które fa!aln:e oob:ly &"ię na 
nej widowni, podczas gdy w pozio:n'c ,:.potkan'a. 

Stare błędy pokutują 

przegrał ze Śląskiem 2:3 

niarza ló<l1J];:ie2o , z W:dzew-e:n. Wizyta de.legatów BBTS 7'W'azq-
...., '"... bvł.a b-e:zp-ośredn :0 z njeprz.y-

1:\ą !JO bowi<'m drużyiny, które o- byciein na mecz PiNrz;,(rnwsl;;ie
staitnio odm<'..t:i1Sl.y z.wyc'ęSJtwa n.:.:d go i w~,.1;,ktymi z tego powwu 
pa.biam.icki1n1 V.'lókniarzem. toru nie.porooumie•niami. 

ŁKS 
prz;?sy<.'0'1<'2j wido·wis~ami stoli- w 30 min. jak gdyby rew<m- Podjęta przez ŁKS pierwsza 
cy ~brało się na stadionie Le- żując sie Pola~'om z.a poprzed- próba rozegrania zawodów rH
gil zaledw;e 15 tys. w1ci.zów, nią jedenastkę, zarządzi! rzut karskich przy świetle elektry•~z-

Ta słabość dJo Warszawy jest ka:-ny na bramkę angielską. nym nie uclala się za~ó~·no po~ 
h"lu bardziej zd.umlewająca, ż.e \Vykomawcą był 01J.roi1ca Ka- względem orgamzac:nnym JaK 
s!qdinąd w'.erny, iż w kasie ·wula. któ:·y ''"'Yrównat na l :l. J i sportowym. Znaczne opó7.nie
PZPN nie przelewa siq a po6Z- W 35 min. w naszym zesp11le nie rozpoczęcia wstępnej im
c:uególn.e o:cręg.i róiwn.i.eż bory- zaszła zmiana. Na miejoce Ga- prezy „ Wesoły autobus", na
ka.ją się z trudnościami natury sza wszedł S~·kta. W p.ierws7ej stęp.nie n'ep.rzewodziana prz">r
mat>eirialn.ej i PZPN ni-e zaw&ze polow'e spotka.nia An.gl.iey rn'e- wa w dootawie prądu s.pra·wily, 
mo:i'.e im przyjść z pomocą li w:vrażną przewagę. Ale do- że zawody zakończyły się nie-

W spobka.ni<U m!cdzieżowych pie:o p'>d kon;ec potraliE u.do- mal o północy. Któż więc chd:1ł 
rep;:·E.:ren.ba.cji Po!E.k.·i i AngliJ kUJm<mtować to bramkami. W siedzieć tak długo, tym bar-

. · 1 · 35 min. µrowa<l.zenie 2:1 U7.ys- dziej, że ŁKS zawiódł na całej !i'i\V)'Ol.ęzy l A:J.gltcy :3 :2 (3:1). Dru kał Mann.ion z podan:a Holli- linii. 
żyny wystąpiJy w skJadach: An- daya' a w 42 m!,n. kapHan dru-
glla - l\fa~e 'o, Angus, Mill€r. · angi-elskiej Settens Na tle młodej, ruchliwej. 
M•'J•neil, Setta.'1'>, Kay, Mann: on, :.: ... y_n_y-----------------------------
E;o;.s;th<im. Polint.er. Dobi!ng. Holli
day; Pol&ka - Kornek, Broejza, 
(!)sli.zlo, Kawula, Grz.egorczyk, 
Biaut, •Wilcze:-. M.vga. Le.1x:h , 
Gasz (Sykla), Fal>2r. Sędziował 
Kt::j.akow (BulgariaJ. 

.'.le9JJ<>ł angi.elski, w skład k!ó 
I"e(5<> "?"chodzą .gracre czoi.owych 
~potow I hg1 za woooweJ -
Bupnley, Blackburn· Rovers, Wol 
Ve!fhamplAm Wand.erers - pre-
2l6tJ.t.ował się na boi.soku ba:-dzo 
dd.b::-re. Silnii f!zyczni.: i grają<:y 
s:z,lvbko Angtiicy mieli zn.a=ą 

11frzcwagq. 
.! W dr~żyni.e gosc1 :n.ajbardrL.iej 

pod.o.bali sóę: bramkarz Maoedo. 
kaopita1n z,espolu - Se.tters orz.z 
napastnicy E'.1.>-lham i Holliday. 
Drużyna po.Iska, która ostatnio 
doo:::ze "!>'.,;;;iła s:ę w m<>cZ11 z 
NRD. tym r2iWm n;e .>'·P'3iniJa po 
kładanych w niej n,<1dzL€'i. „l\'Ia
ła gra·-. kk1ra okazala się sku
teczna w spotkaniu zie słabo wy 
szkolo,'lym t€chnicznie 7JEl.5.]JOloe'1TI 
n:emi•Eckim, w meczu z Anghka 
mi nie prrz;yniosla Polakom suk
~u. 

Napastnicy na.s;z,e.j repr€.zent.a
eji m!€li poważne trudn~ci., 
zwła.=a w p'.erwsz-ej p<iłowie 
mecz;u. w sfor.o.owa.niu obrony 
angi~lskiej. W drużyni><> p<>l.t'iki<'j 
najbardziej podobala się pomoc: 
Bla.ut - Grregorczyk. Z.wla,o:z
cza ten o.<.tatni s.pi<5ywal się 
świ<ltini.e, :ca.sdając a.tak oe1ny
mi podaniami i silrnt«;-=ie t'-O<Z
hija.jąc akcje ofensyw.ne gości. 
Z napastil'iików najlepszy był 
chyba Faber. Boha.oor spotka.:iia 

śmiały atak młodych 
na „żelazne" pozycie asów ringu 
Po dwach dniach elimina·cyj

nych walk o indywidualne mi
strzosotwa Polski w boksie można 
już częściowo o·ccuić poziom za· 
W-<>dów. 

Na w~tępie należy stwie·rdzić, 
że tegoroczne mistrzos•twa stoją 
p«>d znal,je-m śmiHl!"go at.a.ku mlo
d~·ch, mało znanych zawodnikó'"·· 
:\tterdzi aLa.liu,ią odważnie i mimo 
że częf\t-.o ,irnc:ze przegrywają, 
zm:iszają urnn~·ch zawodników do 
dużego wysiłku. 

Wynikiem 7:3 
Real Madryt 
po raz piątg 

zdobył 

Na przykład spotkanie w wado:e 
muszej Kukier - Korol (Opł>le). 
J\o!łodzintki opolanin przegrał 
wprawdzie walkę w trzeeiej run
do:ie prze·z tko, ale z.adat wiel-0-
l~rotne1nu mtstrz.owi i 1·e;p.rezen
ta.ntowi Polski wie.Je celnyeb i 
moC'nych cio-sów. 

Drugi pt·zyklad: mah> znany 
Brod>:i:I< z Lublina. który na pew
no nie miał w Sowo-Je j lcarierze 
zbyt wie-lu okazji do walki z za
a.w.an.~0Wan)r1ni za wo.dni.ka ml. Eli ... 
minuje on be-z dys.kus.ji Polaka 
(Sląsk), zawodnika, zaliczanego d-0 
nasT.ej czołówki. O!>trow~ki (War
szawa) z t.rudem, po «labiutkiej 
walce, wygrywa z Borowskim 
(Bia.ly•tł>k), Kule.I z największym 
trudem wyg-rywa z Bartll'!n:ewi
czem z Olsztyna. 

Nawet w wadze ciężkiej, w któ 
rei na ł>g<ił zaw<>dnicy nie grze
szą zbvtnią odwn.gą, obs·erwowa
liśmy śmiale aitaki w s11otl<aniu z 
rutynowanymi zawodni·kami. Pra 
źmo z Luhll·na. w pierwsze.i chwi
li tak zas!<oc~n energi.cl.nym ata 

P h E kiem Jedl'zcjews·kiegQ, że zanim 

UC ar Uropy ten zaczą_ł „orga.nizo~ać" .k!>n.tr· 
akc.ie. za.mkas<>wał wiele c1ęzk1ch 
ciosów, 

Rozegr~ne w Gl11sgow wobec I Przykładów t;tl<ich bvlo wiele. 
135.000 widz~w .finałowe sp<>tkanie Teiroroczne . walki ~lim.ina.cyjne 
w pilce nozneJ o Puchar Europy 

1 

"1oa.lv na wyzszym po7.l'Om•e .iak w 
międ:zy Realem i\Ia.dryt i Ein- r. ub . (}kree:i sl~bsze jak Rialv
tracbt. Frankfurt zakończyło się stok. R7.C·S>ZÓ'W. Koszalin, Opole, 
zdecydowanym z.wycięstwem pil· 1 Lnblin cz.., Ol~ztyn przvsłaly na 
karzy hiszpańskich 7:3 (3:1). W mistn.ł>&twa za.wo<lników d-ł}brze 
ten 9pooób drużvna madryc.kiego ,..,..,ve:ntł>w~nych ko-nćl.ycv,inie i o 
Real11 zcl()b~·ła po raz piąty Pu- du7.vm ,iuź zasobie wladomośel 
char Europ~·· technioznycb . 

GUSTAW MORCINEK (9) 

STRESZCZENIE 

Stary grabarz cmentarny 'v Ligocie - były 
gt'>rni.k, .ll}ach.lm Rybka. - lubił, sied'"ląc na gro
ble, wspominać dawne czasy. 
życie miał ciekawe, niespokojne. Jalrn mały 

chłopiec pl}Wedl na służbę do gazdy '{awuloka, 
wypa&ająe jego bydło. Z kolei pł'IU>nł>si się do 
Fr:rsztatu. 

W dzień ś•.viętego Himry\1a, patro.n.a grafa 1.a
ris('ha, osada obch1>dzila tradycyjną ur<>czyw<>ść. 
Pnez ulice przechodzl!a ezwórkaml gruva g<>rnl
ków, podążają<> na zaimek. Dołączył się d.o nich 
mały J<>aehim Rybka ze swoją il.Mą. 

* * 
·- Uwiążesz ją pr:zy packa.nie. 
Plebryś bawlem. chociaż by! Hzusem, pięto

gryzem i wrae.idru.pą, m'ał jednak dobre s.erce, 
a dla mnie :zawsze jaik:Leś doore sl:owo. po
szedłem przeto z.a ddegacją aż do zamku w 
&>łcy. Strzygę uwiązalem p:-zy parka.nie. u 
drzewa i w.śliznąłem .się do psiarni. l+ór:i.v:y 
już siedziel.J. :z;a isto!<ml.i, w czakach z chw:e-

jącymi się nia. n'ch kogucimi pióro<pUl9zami, 
ogromnie prz.ejęc1 tym zaszczytem, że 'Z<r 
baczą sruneg0 pa.na grafa Larn"Cha, Móry 
do nich przemówi i ugości ich kuflem p1~va 
i parówkami z musztardą. Siedzieli przeto za 
stoUimi i czeka.li. Otiwarzyly się boc.zine dr:z.w1, 
sta:nął w n'ch graf La.risc:h ... 

I wtedy s.tata się rzecz meoczekilwaina, Oto 
za Larischern uka7ala się moja koza Strz:v'{a. 
Albo ją· ktoś odwiązał od drzewa pirzy park~

nie albo sama się urwala. Pobekiwała rado~
nie' i obwachiwała Larischa. Wszyscy zdumieli 
się i wśród górników jęły się zrywać prycha
nia i tłumione śmiechy. Graf Lariscl1 obejrzał 
się, ujrzał kozę. 

- Weg mitt dieser 8chwei:nerei! - wrza-
19Ilął i uderzy! ją laską po głowie . 

I sta!o się. Strzyga wsp:ęla się, bek!a krót
ko i runela roP'::.rri i) ':t 0 raffł T ari .... ,„i,~). U~r

rz<"Tlie w brzuch było tak mocne, że 
graf La<ri.scll. kwiknął i usiadł na z:emi. :Ca
slonH się d!ot'lmi i coś pis?.czal po niemiech1, 
a Strzyga doskakiwała i bodła. Zerwali się 

(0:2) jE;c tym Kolejarzowj drogę do BBTS wyjaś•n'a powody rez:vgna-
p:erwszego miejsca w tabeli. cji P!etrzy>kowskiego .z .PrzYJazdu 

1 do ŁC>drz', a chcąc m·ec w Łodzi 
Od tego, czy ~:i:-emu I naiJ.eipw.ą o·pin'ę. pra,m:e publ'cz 

szy;l:>kiej i zmienlają<'.>ej blysl:a- leaderoiwi ta•l:J.eli, V\ lokn:a- nośoi clać pe•wnego rodZaju saty-
w:cz.n'e pozycję dTużyny Śląska, rzowi (Pahi?111cc), uda się s·fakcję. 
piłkarze ŁKS sprawiali wra?e- wygrać w Rad·om1S1ku ze St.alą, BBTS wpk<Cilo i.oo.o zł na. hud-0· 
n:e wyrnnżero··ńranycih artys- zależy. k()llUu przypadnie dru- wę smkót Tys;ąc!ec;a. a P;etczy-
tów, którym po prostu nie cł:ce .., loka.ta P'.erwL'<Zli! miej.&::.e kows·k! wyrnził chęć roze.!!ranla 

, „a · . . . i~dneg<> meczu w ba.ewach GwaT-się grac. Stare błędy pokutują najprawdo.podoibn:e.1 pozos;tan:-e dli. Chodzi oczyw'scie 0 spotka-
w tym zespole nadal i jakoś przy Kol·ejarzu, który zrrner'."'.y n'a towaTzy»k'e. jakie projektuje 
nie widać, żeby piikar7.e oka- się z Hudow'la1nymi, a więc prze zc•i-gaą1'.11,ować Gwardia. 
zywali chęć p·ozbyc:a się id1. cj"-''11.ik:em, są<lząc z zajrnowa- Wobec powyż..<"Zego, nate!:y ra-

Do przerwy Śląsk uzyslrnl nej przez of.ego Jok.aii:y w tabe- erze.i z,a.pornn;e<: o n'opor0zum:enlu 
dwie bra1nki ze strzału le\\·o- li, ni.ezbyit d11.a n:ego gToźmym. Z'w'tL3•srz;ctl!a, że cz.1:.ora'.kow:e zanadu 
skrzydlowego Wierzbińskiego, a Gw,,,rdH przyznali, ii: po·~łnili 
po przerwie Lakstei;n podwyższyi Najlatw:-ejsza rola przypada blą.d, iż nie powiadom'li o rez:-·g-
wynik do 3:0 dla gości. ŁKS, chy'ba PTC, które grając L.'< n&c.il Pietmyko•-vskiego. Publicz-

1 +~ · ~ell" ~ ność dopi·ero po przyb~·cin 113 za-kto'ry ft•a! \" skladz1"e·. L1"go~•r1" wai01nym vcrerue, ma WSu ""' ' "~ el · ik.. we.dy d-0 bali do w i ed.z; a la si e o - Wa zak, .Wlazły, Wieteski ·- sz.a<n€e wygranej z wi uns un tym. że wa11:<i Józefm„ica:a z P'e-
Sopore ,, Sarna - Kowaiec, Vl'KB. trzyk0<w1ski.m ni-e b~d!zic. , 
Sa.:.'9, Szymb::>rs,kl, Su.ski, St:>.· Dla Zgierza. emocje specjalne. .,___ 
chura. zmienił kierownika ·at:l- oto tam doj.dz:ie do spotkania. K I . 
f~l ~~y B~:1a!'.'i~~~'lcuło~~~n z~~= ~\~~~~~~~. l'Y'~~!~rut~ec~ o arze uczą ssę 
brała pewnych rumieńców i u- St.artu z Czarnym-i W)"C'Zerpuje f, „ ' 
dalo im się zmniejszyć rozmia- pmgram dzis'ejs.zych ,sl1'.}()i'l.~ń. ntszowac 
ry porażki do różnicy jednej :Mecz 'Nl&k.ni.aQ·za łódzluego 
bramki. z ·Widzewem o•d:bę<l:zie się " P-0stępu.iąc ko.nsekwe·ntni<" 

z~odoie z n erkreś1ccym harrn-o:n<>
g-raimem ZGJwodów kolarrSk:ich. 
ŁOZKol 7,e<rga.ni7A.•wał wyś<:!-igi do
stępne dla w"ll:ystkcch za•wOdl'li· 
ków posiada·jącycl1 lic<>n<'je. 

Strzelcami bramek dla ŁKS godz. J 7 na. stadion.ie przy ul. 
tyli Sass i Białas. Na poziomie Khli11skiego 188, Startu .. z 
w drużynie łódzkiej byli SuEki Cza!l"nymi (H.a«kHn1.t'ik.o) na sta.0:10 
i Sarna. Sympatyczni goście rv:-e w Su!:anowie, a Bu<lowl.-i
tworzyli bardzo wyrównany ze- I ·ncych z, 1\olejaT:rern . n.a _boisku 
~pól. Orła, rO'wruez o godz, l 1. 

Wy{;clgi te różnily się od in· 
nYch tvm. że kolarze sta•rt-0·wa.t! 
:r;idywid.uR1nie na czas. Dystar.-1S 
bvł król:kI. Cb:>dzito tu prz.ede 
,Vszys1:kim o \VVk!>zamie szybkości • 
·w sa.mot:nej jeź.d:7~ie. Czek am y na wieści ze zgierskiej mały 

Licencja I i II startowała n,a <1y
sta1n.sie 40 km. Bezkionku!.·ein-cyjni 
()k.az.2·1i sle zr.wo·dnicY a·\varrl' L Wy 
grał Su.ała·bsi<I pr.zed Ziel'ń.~k<m, 
Kudrą i Ziółkow<ikim. Cza< -
l.04.30. W w·vścigu na 20 km zwy
C'!ężyl Antr..:o'.viak - ~'Z.24 z G•1;·ar
dii pr?."'d kolega kluh·'.)wym K~a
jews.kl·m. Na 35 km zv:yc'ę= zn
stał kol.air-z z Cor.ico:"dii Kantors:t..-i 
- 56.35. D'Ul'.!'e miejsce za.jął Mi· 
ziole<k ize Sp.ołem. 

lKS, Piotrcovia czy Boruta? 
W osta tniio odbyt~'ch trój.me

oz.a.c-h zap.a~oi.ooych, s1:a·\Vlką któ
rych jest tytuł d.rużyno.we.go mi
srbrza oklrę.giu łódiz.kiego, uzyska!Ilo 
na5.tęp.uja,ce wynJki: 

świa.dczemie z Piotrkowa i nie 
choac dopuścić do pod.obnyeh wy
paidków, zarząid ŁOZZ '1la1pewnił 
turniejowi pienwszorzęcl.ną -0os.adę 
sędziiowską . 

ŁKS - B-Ud·O•wl1mi 12:4, ŁKS -
Gowa.rdia 14:2, Budowlani - G<w.ar
dia 10:6, Bo•ruta - W1do:eiw 15:1, 
Boruta - LZS Wa.rta lll:O i Wi
drt;eow - LZS Wat!'ta 10:6. 

Jedrnocze-śn.ie w Wa•rcie roze.g;ra
ny zostan'e d<vugi LU·rniej ;z udlzi.a-
lem Bud<Jlwlaoych, PTC i :i:.,zs N ł d 
Wa.rea. Ogó~l'la jedna1k uwa1ga sym owe w a ze 
pa1ti11kó\\r z·a.paśni.ctwa skup~a s:ę 

Ozioł{>we,j pozyeji w tabeli broni 
nadał ŁKS, który w nad.cb.'Odzą.ca 
nied!Zieilę. 2:2 l>m. przejść będz:'e 
musiat c1ęż/,;:ą próbę. Oto w kolej
ny·m trójmeC2'u zmierzą się tmy 
ze.9poły. które rw .za1pa~tn·l-ctn.vie o
k,ręglll łód.zk;e·go mają najwię-cej 
do p0\\7ie-ct:z,enia, a mianowi.ci-e: 

n.a trójm€,~tl'tl 2gi-e·rsiki•m, ponie"\vaż b 
staiwką dla ŁKS jest utrzyman'e sędziów okserskich 
pozyc.i i Jea·doro; w sze>regach Bo-
ruty wystaipi dwóeh mis1'rzó.w Pol Ukon„tytuował się Wy<lzłal 
SJki Kro,p i Motyl: Pi.otncov·a jest Sor<11w Sedz.'!Jwsklch ŁOZB. 

ŁKS. P'.otrcovia o.raz BoTuta. 
Tuójmeoo odbęd:z.:e się w Z.gi.e-

17U w sali przy ut. Rewolucji 
1005 r. nr 2. Fuinklcja go-spodarza 
Z·a.r>A'·OdóW St>Qcz.ywa rla BOTU.Cie. 
B1orąc pod uwagę smu:rc1e do-

tym 7.le1S>połe0m, który w i111.cl:ywi- ·Pr::rnwo:inimącym został - .Ta.
dualnych m isrt"rzostwa.ch okrę.gu wor:>ki, a jeg·o zastępcą - Trojau. 
łór.llZJkie,go za.iał drn,g:e miej.s·ce . Obsz·da za1wodów - Racięcki, dy
Szt.n,·e prxec;»,·n:.ków są w'ec wy scyptimy - St. S'e.roszews-ki .se
róv;nane - je,~t t<> jeden z krebrz - H. Ja<1!k. a zastęµca -
główny'Cll pn.v-0dów, dla kroryoeh K. Nowa.k. e-w!de•n,cja - M. Kl0-
ki1bjiee z tci.c::: ,yielki"m zalnteires.o- das. wy!'izkolen!e - T. 'fTOW.Jkf-e
WBnie•m oorekują wyni.ków IZ€ w!rcz i H. Kozak kwallf!ka-::ji L. 
Z'g)ierskiej maty. (r) Kowausiki .ONIZ W. Za1wado.wski. 

naibliżsi górnicy. przybiegli l nkair> i wRpólni<> 
od.pędzili kinę. Iruti pod:n.ieśli Lari.s<Cha i o
trzepywaili mu ub:ame z pylu, a Lari·&ch prze
klina-! kozę po n:emiecku. Prz.e.rnów'eon:a już 
nie W}"gl<ASił i lizonie nie wi:Ibs.zowaE mu na 
imieni:ny, bo zly jak wszyscy cliahli ud.al .stę 
do zamku. 1 nie· b~"ł.o żadnej u!·oczysit•.>ści. 
Lizonie zje-dili pa·rówki, wy.µilLi piwo i p<>.>7.Jt 
sław:ąc po dro.ą.ze moją kozę wniebogfosy. 
Byłoby wszystko <liobrze. bo niikt nie •-1-!e

dz'ał. czyja ~ była koza. Wioo:zia·t tylko 
Pietryś. Postanowił przypochlebić 1<:.ję pa;11on1 
i powiedział sotygar0W1i Machejowi, Ż€ to była 
moja k0'1Ą. Hzty,gar i\lachej polec.Laf z c:e
plutkim do ,o;zychtmajska. Kunca, Kunc d 0:> 
n.aczel!nego i1nri.:y1I1iera Wolfa, a Wolf do grafa 
Larischa. 

Po ki.Lim dniach przyw.lo pism.o z zamku 
do szkoły. Kaj;pierw było r:zmięc:ie, potem dłu 
gie k.aza.nie z przep0<wironia. że skoń::-zq na 
sz;u.b:-enicy, a w końcu wyr:z.ucenie ze szkoły. 

I w ten spO<SÓb .skończyły s.ię moje SZJk<iil.ne 
czasy. 

Ha, piękne to były czaisy! 

A ja snuie i oouir wspomnienia, uśmi<'ch,irn 
się <lo n.ich poblażlilwie, a &:wra już ocllec1a • 
ła z lLpy t na kościelnym zegarze wybija p0-
woli pó.tinoc. 'frzeba mi więc ruszać do domu, 

bo to godzina duchów. Nie chcę im przeszka
dzać„. 

III 

Nie v.rriem., z których Rybków pochodzę. 
Mói ród wywodzi się skadciś <Xi Ta~nnw•'<· ·, 
Gór i gdyby ta1k pogrzebać w starych, zmur
szałych księgach paorafialnych . doszukałbym 
się w nich, że mój prapradziadek był owy:rn 

legendarnym Rybką, który w ta.mteJ okobcy 
wyorał bryłę srebra i by! z.afo.żyC:elem czy 
f11111datorem kdebld gó:nid\\·a polskiego -
jakby to okrcś!H jakiś dzie-mikarz. 

V'l»'Jlrawdzie srebra już n:e ma w tarnoitór
skich du.kłach, bo je diabli wzięli„ a po praw
dzie z.aobrał je 8zadej, <luch wielce ztośh·wy 
1 mśc!.wy. podobny do maj.;;t.ra -'\:~'<loby„. 
Lecz o majstrze .:\ie.dobie później. ~"\ie ma. 
więc już srebra w tarnogórskich duklach, Jecz 
pozootała piękna legenda 0 moim pra..<zcz.u
rze. 

Tannta bryła srebra nie <l<i·je mi s;pokoju. 
X:e <lla·tągo, że jej n'e m<im bo w c:ągu 
awa.ruturn"czcgo ŻYW{.>bycia wypiłem wina w:ę 
cej, aniżeli za bryłę srebra. .!\loże za kilka 
brył i to nie;;.'.'(orszyr:h. :-<rel">r"o w ko11cu !.a..'C
że d'ał>li wzi<:li, JXJ©Cl6taly zaś jP.{lyn'e sr!'>h
me zegarki. wkszące w szaLe i szepcące UISY 
piająco. 

Gdy nie mogq UISll'ląĆ, a noc je..s:t _głęboka, 
o~wier.a.m szalę i słucham sie<lm:orak'ego sze 
lestu. Bo przepływający cza.s szele~c1 w sza
fie. Czasem d"woni w uszach. C?nSPm milcz,„ 
bo stanął i stoi, gd~·ż ma czas. In.ny jest cz.'16 
w nocy, inny za dnia. Lnny czas tc:t odmle
rzany zeg.airki<'m. a 1nny ~~e mnie sam~1m. a 
jeszcze mny we wspomnien:ach. .Jest dttżfl 
czasów, a każdy inny. Tylko niedowarzeni 
mędI"kow1e twierx:lzą, że jest jooon cr.a.s. 

Gdy więc nie mogę usm1ć, odchylam drzwi 
szafy i słucham siedmiornkiego szelestu cza~ 
su. I wtedy znowu pr?.ychodzą wspomnienia 
przeróżne, a wszystkie w~·dają mi się sret•r
nymi i księżycowymi wspomnieniami. Eo 
księżyc też jest srebrny. 

(Dalszy ciąg na,>;;tąpi) 
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